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KANTON. Korespondent Reutera zwie­
dził w Kantonie dzielnice, które w ciągu o­
statnich 48 godzin narażone były na ataki
samolotów japońskich. Stwierdza on, że wi­
dział całe ulice w dzielnicach biedniejszych,
zamienione doszczętnie w gruzy przez wybu­
chy bomb. Niektóre miejsca są wprost zawa­
lone wielką ilością trupów, ofiar bombardo­
wania. Tłumy kobiet oszalałych z przeraże­
nia poszukują swoich najbliższych wśród roz­
szarpanych i straszliwie okaleczonych ciał
ludzkich. Korespondent oblicza ilość zabi­
tych i rannych na tysiące. Dokładne ustale­
nie wysokości ofiar wymagać będzie całych
dni, a może tygodni. W każdym razie można
6twierdzić napewno, że skutki nalotu japoń­
skich samolotów na Kanton przewyższają o
wiele liczbę zabitych w Nankinie, a nawet
tilość ofiar krwawych nalotów sobotnich na
Szanghaj.

Obserwatorzy neutralni wyrażają zdzi­
wienie z powodu bombardowania Kantonu,
podczas którego nie został uszkodzony ani
jeden gmach rządowy, ani żaden zakład woj­
skowy. Pierwotnie sądzono, że celem ataków
lotniczych Japończyków była linia kolejowa
Kanton — Hankau.

a a
a

LONDYN. Reater donosi z Kantonu, iż
12 wieUich samolotów japońskich, chronio­
nych praez samoloty myśliwskie, rozpoczęło
PONOWNE BOMBARDOWANIE DZIEL­

NICY CHIŃSKIEJ KANTONU.

SZANGHAJ. Ambasador amerykański
w Nankinie oświadczył przedstawicielowi
Reutera w rozmowie telefonicznej z Nankinu,
4e

DUCH CHIŃCZYKÓW BYNAJMNIEJ
NIE ZOSTAŁ ZŁAMANY PRZEZ PO­
WIETRZNE NALOTY JAPOŃSKIE,

przeciwnie Chińczycy wydają się być bar­
dziej zdecydowani na prowadzenie walki.

Mówiąc o własnej sytuacji, o sprzecznych
na ten temat wiadomościach, amerykański
ambasador oświadczył, iż opuścił ambasadę w
poniedziałek i powrócił do Nankinu w środę
z własnej woli i

NIE MIAŁ WCALE ZAMIARU PRZE­
NOSIĆ SIĘ NA OKRĘT „LUZON"

t? razie bombardowania Nankinu.
PEKIN.
NATARCIA JAPOŃSKIE NA PAO­

Pogoda na piątek
Pogoda na ogół chmurna i miejscami desz­

cze głównie na południu i wschodzie Tempe­
ratura dniem do 18 stopni. Umiarkowane wU­
xrv wschodnie i północno - wschodnie

TING-FU ROZWIJA SIĘ W DAL­
SZYM CI^GU.

Po osiągnięciu sukcesów na lewym skrzydle
chińskim, wojska japońskie, wspomagane
przez lotnictwo i ciężką artylerię, zaatako­
wały pozycje między Manezang a lihią kole­
jową Tientsin — Pukou. Oddziały chińskie,
zmęczone tygodniowymi walkami, z trudem
powstrzymują natarcie. Chińczycy mają- je­
szcze w rezerwie trzy świeże dywizje, przy­

byłe z Nankinu. Działa przeciwlotnicze chiń­
skie strąciły pod Pao-Ting­Fu dwa samoloty.

NANKIN.
ONEGDAJSZE JAPOŃSKIE NALOTY

POWIETRZNE
skierowane były głównie na dzielnice połud­
niowe Nankinu. Mimo, że bomby zrzucono
w 3-tu punktach miasta, zniszczenia są sto­
sunkowo nieznaczne, jak również straty w lu­
dziach nie są zbyt wysokie. Jeden z człon­
ków rządu chińskiego oświadczył prasie, że
ataki samolotów japońskich nie wpłyną na
zmianę postanowienia rządu pozostanie nadal
w Nankinie.

W drugim nalocie o godz. 13,30 wzięło
udział 15 samolotów. Japończycy zrzucili
wtedy bomby ze znacznej wysokości, a to
wskutek silnego ognia chińskich dział prze­

ciwlotniczych. Według komunikatu rządu
chińskiego,

SIEDEM SAMOLOTÓW ZOSTAŁO
STRĄCONYCH,

z czego dwa pod Suczeu.
NANKIN. Straszny los spotkał ucieki­

nierów, przebywających w obozie za miastem
nad rzeką. Lotnicy widocznie przypuszczali,
iż jest to obóz wojskowy', bombardowali go
bowiem ze specjalną zaciekłością.

Żabicyeh zostało około 150 ludzi. Kilka
set osób jest rannych.

Kilka bomb upadło w bezpośredniej bli­
skości gmachów ambasad niemieckiej i wło­
skiej. Również w pobliżu ambasady sowiec­
kiej eksplodowana ciężka bomba lotnicza. Na
gmach ambasady amerykańskiej spadł pocisk
przeciwlotniczy, nie wyrządzając zresztą
szkody. Ten drugi atak japoński był najgwał
t^wniejszy.

Wieczorem po raz trzeci pojawiły się sa­
moloty japońskie. Było ich 20. Zrzuciły one
zaledwie kilkanaście bomb, po czym ścigane
przez samoloty myśliwskie rządu nankińskie­
go, wycofały się.

Dziś nastąpić ma największy nalot na
Nankin. Ma w nim wziąć udział 100 maszyn.
Według zapowiedzi japońskich raidy bombo­

na Kanion
we na stolicę Chin dokonywane będą codzien­
nie.

WOJSKA JAPOŃSKIE ROZPOCZĘŁY RUCH
OSKRZYDLAJĄCY POZYCJE CHIŃSKIE

POD POA-TING­TU.

TIENTSIN. Kolumna, znajdująca się na od­
cinku kolei Pekin — Hankau, wszczęła bitwę
z oddziałami chińskimi WT Pei-Lu w odległości
12 kim na północ od Poa-King­Fu, podczas gdy
druga kolumna, która wyszła z Iszui w kie­
runku poJudniowo-zachodnim, zajęła Huang­

Tsung o 16 kim na północ od Pao-Ting­Fu. —

Władze japońskie oświadczają, iż wojska chiń­
skie cofają się na Pao-Ting­Fu ścigane prziz
Japończyków.

Dziewięcloraczki!
PARYŻ. Havas donosi z Kartageny. iż żorra

urzędnika tamtejszego arsenału wojskowego*
która w okresie miedzy 4-vm a 14-ym września
powiła 7-ro dzieci, wydała w dniu wczoraj­
szym na świat ieszcze dwoje dzieci. Przy ty­
ciu pozostało jednak tylko dwoie dzieci.

Ha łintieponia też
Tajemnicze zniknięcie cłwuctt generałów

PARYŻ. Przyjaciele gen. Millera, następcy
gen. Kutiepowa na stanowisku przewodniczą­
cego związku b. kombatantów rosyjskich, za­
wiadomili policję, iż generał zniknął od wczo­
raj w południe. Generał posiadał swe biuro
przy ul. Colisee. Zniknięcie jego przypomina
zniknięcie gen. Kutiepowa w styczniu 1931 r.

PARYŻ. Dyrekcja policji śledczej otrzyma­
łaogodz.3­ej w nocy zawiadomienie od gen.
Pawła Kussońskiego, sekretarza generalnego

związku b. kombatantów rosyjskich, że gen.
Miller opuścił swe mieszkanie przy ul. Jean
Baptiste Clement w Boulogne Sur Seine w
środę ok. godz. 12 m. 10 i dotychczas nie po­
wrócił. Przed wyjściem gen. Miller pozostawił
na swym biurku list, adresowany do Kussoń­
skiego tej treści: „Mam dziś o godz. 12,30 spot­
kanie z gen. Skoblinem na rogu ulic Jasmins
i Raffet. Ma on pójść ze mną na spotkanie z
oficerem niemieckim i attache wojskowym w

Z uitzoraiszego posiedzenia Radu Mieisfiiel Hatowii
KATOWICE. W czwartek 23 bm. odbyło się w

Katowicach posiedzenie Rady miejskiej, na któ­
rym przyjęto do wiadomości zamknięcia rachunko­
we za ostatni rok budżetowy i udzielono zarządo­
wi miejskiemu pokwitowania. — Po zatym zała­
twiono szereg spraw, związanych z rozbudową

miasta. Nader ożywioną dyskusję wywołała spra­
wa nędzy mieszkaniowej w Katowicach i budowy
małych domów dla najbiedniejszej ludności. —

Szczegółowe sprawozdanie z przebiegu obrad po­
damy w jutrzejszym numerze.

jednym z krajów sąsiednich Stromannem 1
Wernerem. Werner jest adiutantem w amba­
sadzie tutejszej. Obaj oni mówią dobrie po ro­
swjsku. Spotkanie ma nastąpić z inicjatywy
gen. Skoblina. Być może, są to członkowie Ge­
stapo. Na ten wypadek pozjstawiam tę wiado­
mość*'.

W związku z tym listem gen. Kussoński
postanowił zwołać zebranie członków związku
b. kombatantów rosyjskich W

T późnych godzi­
nach popołudniowych. Gen. Skoblin przybył
na zebranie i oświadczył, iż nie miał żadnego
spotkania z Millerem. Dyskusja na zebraniu
trwała do godz. 2­ej w nocy. W międzyczasie
zniknął gen. Skoblin. To drugie zniknięcie po­
dane zostało do wiadomości policji śledczej,
która rozpoczęła poszukiwania, zawiadamia­
jąc wszystkie posterunki graniczne i policję
prowincjonalną. Wszystko, co dotychczas wia­
domo w tej sprawie, to to, że obaj generałówia
nie zjawili się w swoich mieszkaniach.

WYTWÓRCY I UWAGA I
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Ostatnie stoiska są jeszcze do objęcia
Jesienną Wystawę Katowicką „PRZED ZIMĄ

"

Pospieszne zgłoszenia przyjmuje s Śląskie Towarzystwo Wystaw
I Propagandy Gospodarczej - Katow.ce, Stawowa 14 i, tal. SOO­71
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Zbrodniarze G. P. U.
wykonują twe wyroki za granica
\

GENEWA. W opinii szwajcarskiej panuje
wielkie oburzenie z powodu nowej zbrodni po­
litycznej, popełnionej na terenie Szwajcarii
przez agentów GPU.

To mozolnym dochodzeniu policja zdołała
ustalić tożsamość człowieka, znalezionego z
<\ terenia kulami rewolwerowymi w głowie na
6zosie między Lozanną i Genewą. Zamordo­
wanym jest komunista Ignacy Reiss, pocho­
dzący z Polski.

Z ramienia władz moskiewskich prowadził
on agitację we Francji, a następnie na Wę­
grzech. W Moskwie zajmował wybitne stano­
wiska najpierw w Kominternie, a następnie w
G.P.U.

Za nieprawomyślność polityczną i knowa­
nia przeciw Stalinowi Reiss został zaocznie
B&ttltny na karę śmierci. Udało mu się w osta­
tniej chwili zbiec zagranicę, gdzie występo­
wał jako obywatel czechosłowacki pod nazwi­
bkiern Eberhardta, legitymując się fałszywym
pas/portem.

Ścigany przez agentów GPU Reiss zmieniał
stale miejsce pobytu. Ideałów komunistycz­
nych się nie wyrzekł, prowadził jednak w ko­
łach komunistycznych agitację przeciw Stali­
nowi.

GPU wysłało na poszukiwania jedną ze
swych najzdolniejszych agentek, słynną z pię­
kności Gertrudę Schieldach. Udało jej się na­

fter mav0inem1e

wiązać kontakt z Reissem w Lozannie — tłem
była wspólna nienawiść do dyktatora Sowie­
tów Stalina.

Agentka wynajęła w Lozannie samochód,
którym wraz z Reissem miała udać się do Ge­
newy. W drodze samochód zatrzymany został
przez czterech wspólników Gertrudy Schiel­
dach. Agenci GPU bez ceremonii zastrzelili
Reissa i oddalili się.

Gertruda Schieldach usiłowała przekonać
władze francuskie, że I ona była ofiarą napa­
du. Dochodzenie jednak szybko wyjaśniło jej
prawdziwą rolę w zamachu. Agentka trzyma­
na jest w areszcie. Pościg za jej wspólnikami
pozostał na razie bez skutku. Policja szwaj­
carska pozostaje w stałym kontakcie z policją
francuską, która również poszukuje czterech
tajemniczych zbirów GPU.

Zw. Pogrzebowy I Dobroczynności
T. z. Katowice.

Nasza człomklift

i p. Ermler Matylda
sa-sncla w BOKU, przieiywszy lat 70,

Cześć Jet oamicci!
Pogrzeb odbędzie sie w sobotę

ima 25 września 1937 r rano o go­
dzinie 8,15 ze Szpitala Miejskiego
wzy ud Raciborskiej.

ZARZĄD.

Zanosi SIĘ na krwawe przesilenie w Walencji
ST. JEAN DE LUZ. Donoszą tu z Wa

lencji, że sytuacja polityczna w ostatnich
godzinach uległa pogorszeniu i przewiduje
su- nieuniknione przesilenie polityczne. Dla
zrozumienia nowej sytuacji, należy wziąć
pod uwagę, że w kolach rządowych Walen­
cji niepowodzenie premiera Negrina w Ge­
newie i niewybranie przedstawiciela Hisz­
panii do Rady Ligi, przypisywane były
działalności skrajnej propagandy, prowa­

dzonej zagranicą przez Largo Cabalero z
okazji jego podróży do Paryża na zebranie
międzynarodówek socjalistycznych. Kilka
dzienników rządowych ogłosiło nawet w
tej sprawie notatki półoficjalne, które wy­
wołały gwałtowną reakcję ze strony skraj­
nych ugrupowań. Według dalszych do­
ritsień, w ostatnich dniach doszło na uli­
cach Walencji do krwawych zajść pomiędzy
grupami anarchistycznymi a oddziałami

We środę dnia 22
ciężkich cierpieniach

września 1937 r. zmarł po krótkich lecz

ponoszą z Warszawy:
Podczas przedstawienia komedii „Mię­

tzak", w Teatrze Malickiej, 10 połowie II-go
cktu, jeden z widzów zerwał się nagle z krze­
sła z okrzykiem „Puśćcie mnie na scenę, ja
z nią porządek zrobię! Taka sama jędza, jak
moja żona". Okrzyk skieroicany był pod a­
dresem Malickiej, grającej koncertowo głó­
uną rolę. Będące w towarzystwie owego
mężczyzny dwie panie, zatrzymały towarzy­
sza swego, uniemożliwiając mu opuszczenie
miejsca.

Incydent ten wywołał konsternację wśród
licznie zebranych na sali tuidzów, którzy za­
częli podnosić się z krzeseł zaintrygowani o­
krzykami. Jedynie aktorzp na scenie zacho­
wywali spokój, nie przerywając gry.

Po chwili — zdenerwowany widz uspo­
koił się i zajął miejsce. Po ukończeniu ft-go
aktu, przeprowadzony spojrzeniami publicz­
ności, oraz skierowanymi pod j^go adresem
wyrazami współczucia kilku mężczyzn, po­
rijwczy widz, którym, jak się okazało, był drt
filozofii B. , w siadł do taksówki i odjechał do
domu.

Kroniki milczą, jakie przyjęcie nieszczęs­
nemu filozofowi zgotowała jego Ksantypa.

Chorzy sprowadzają lekarza siłą!
CZERNIOWCE. Prasa podaje, że w Koa­

•tancy wybuchła epidemia szkarlatyny Dotycn­
czas zanotowarro TO wypadków Wszystkie s^.ko
lv zostały zamknięte. W gminie Chirrteni kolo
Kluza. panująca od 2-cłi tygodni epidemia f

y­
fusu pociągnęła za sobą wiele śmiertelnych wy
padków Zrozpaczeni mieszkańcy, nie- mając r*a
miejscu źa-dnei pomocy lekarskiej ud ali sie d*o
szpitala chorób zakaźnych w Klużu i próbowali
sita uprowadzić tamtejszego łekarza. Dopiero
polkia zdolaia uwolnić Dorwanego.

HooiaHanislfl Sluisłai
urzędnik naszego Zarządu Centralnego w wieku lat 43.

W Zmarłym straciliśmy pracownika, który był wzorem praco­
witości i sumienności.

Cześć Jego pamięci!

Wspólnota Interesów Górniczo-Hutniczych S.A.
Pogrzeb odbędzie się w Katowicach w sobotę dnia 25 IX 1937 r. o godzi

15,30 z kaplicy przy ul. Francuskiej. Msza żałobna zostanie odprawiona w punle
działek, dnia 27 IX br. o godz. 9 rano w kościele Najśw. Marii Panny w Katowicach

Skauci kanadyjscy zwiedzają Śląsk
Wczoral, w czwartek rano przyjechała z

Francji do Katowic delegacja skautów katolic­
kich z Kanady w składzie trzech esób z P. Pini
Bea<li£nem komisarzem skautowym prowincji
Quit>cc na czele

Na dworcu w Katowicach powftali skautów
kanadyjskich przedstawiciele harcerstwa poi­
sftiego oraz drużyna harcerzy z państwowego
gimirazium w Katowicach. Po śniadaniu goście
zwiedzili Sedna z kopałfi w okręgu katowickim
po czyni uda<H sie na obiazd Śląska i koleho
zwiedzili Pszczynę, lotnisko w Aleksandrów­
cach, szkołę szyibowcowa w Goleszowie i sama.
toriura w Istobnejj. Stamtąd goście kairadyjsay

udali sie do Górek Wielkich, gdzie zatrzyma!!
sie przez noc w ośrodku kształcenia instrukto­
rów harcerskich

Skauci kanadyjscy pozostaną na klusku przez
cały dzień dzisiejszy, przy czym w programu
ich pdjytu jest ieszcze zwiedzenie szko-ły li­
st r u U orski ej harcerek na Buczu i Katowic.

Pobyt skautów kanadyjskich w Polsce rna
charakter Tewiz^ly pobytu na-szei wyiprawy \n
struktorskieij która w ufo roku bawiła wśred
sikaii'tów w Kanadzie Gościoiu towarzyszy i
ramienia harcerzy wtokich prof. Kret i delegat
główneii kwatery harcerzy.

Program pobytu Mussoliniego w Monachium
MONACHIUM Minister Wagner przyjął dz?en

Hikarzy niemieckich i zagranicznych* wobec
których oświadczył, że Mussołjnj złoży wizytę
Hitlerów] w Monachium w charakterze założy­
ciela i przewódcy party faszystowskie}. Oto
dlaczego partia narodowo - socjalistyczna zaj­
muje sie organizacja manifestacji w Monachlu n.
Z tej okazM stolica sztuki niemieckie] ołrzytr*
wygląd galowy, aby godnie uczcić gościa kanc­
lerza. Minister Wagner podał następnie, te
kanclerz aa czele wszystkich przewódców par­
iii powita Mussoliniego w sobotę na dworcu.
Spotkanie dwuch mętów stanu dowodzi rów­
nież żelaznej woli obn narodów zwalczania nle­
astanntgo, zagrażającego Europie niehezp!*­
c/eristwa bolszewickiego. Mussolmi | Hitler

spełnili w krwawych okopach wojny świato­
wej swój obowiązek żołnierski. Tacy mężowie
stanu nie chcą więcej wojny, lecz pokoju, a ich
narody mają tylko jedno pragnienie, a miano­
wicie: żyć w pokoju 2 pracować dla swego do­
brobytu.

Na tejże konferencji prasowej kierownik o
kreRowy propagandy Wenzl podał kflka szcze­
gółów programu pobytu Mussoliniego w Mona­
chium. Na całej trasie od granicy aż do dworca
monachijskiego dokąd Mussolful przybędzie w
sobotę rano, witać będą Duce formacje partyj­
ne i młodzież szkolna. Po przybyciu do Mon*­
cium, Mnssoffnf dokona przeglądu oddziałów
honorowych armii | formacyj partyjnych, po
czym ada alt wraa z kanclerzem do paląca ki.

Karola, gdzie powita go premier bawarski Sie.
bert. W towarzystwie mfn. Hessa, Musselinl
złoży wizytę w prywatnym mieszkaniu Hitlera.
Z kole] Duce zwiedzi ,,Dom Brunatny", gdzie
złoży wieńce, a następnie nda ale do dawnego
Domu Brunatnego ] do nowego gmachu zarzi­
da partii, śniadanie w ścisłym gronie odbędzfc
afę w domn kanclerza, który przy tym przed­
stawi Mussolinlemu kierowników partii. Po śnią
daniu formacje partyjne przedefilują przed Mus­
sołinlm i Hitlerem na placu królewskim. Nasta­
nie kanclerz rewizytować będzie Mussoliniego
w pałacu ks. Karola, po czym obaj moloy/Ja
stanu zwiedzą wielka wystawę sztnkj niemiec­
kiej. Dzień zakończy się przyjęciem w sali do­
mu sztuki niemieckiej.

wojska. W wyniku tych zajść rząd prof.
Negrina ma ustąpić, a nowy gabinet utwo­
rzyłby Largo Cabalero. W nowym tym
rządzie gen. Miaja miałby zostąpić ministra
wojny Ingalecio Prieto. W nowym rządzie
miałyby być reprezentowane wszystkie
bkrajne partie.

POSTĘPY POWSTAŃCÓW W ASTURII
SALAMANCA. Komunikat głównej

kwatery powstańczej z dnia 22 b. m .:
Na froncie Asturii na wschodnim jego

odcinku zajęliśmy miejscowości Comarune­
gna i Vetroso. Posunęliśmy się również
naprzód pod Sierra de Busta Sirmin. Na
odcinku zachodnim tego frontu strzelanina
i kanonada Na froncie Leon pod Pena
Laza odparliśmy przeciwnatarcie nieprzy­
ji? cielą, któremu zadaliśmy ciężkie straty.
Wojska nasze posuwały się nadal naprzód,
zajmując całkowicie Macar Medio i Macha­
co. Na froncie Aragon nieprzyjaciel za­
atakował nasze straże przednie pomiędzy
B esca i Orna, został jednak zdecydowanie
odparty. Na froncie Soria i Madrytu strze­
lanina i kanonada. Jeden porucznik arty­
lerii rosyjskiej przeszedł na naszą stronę*

Na froncie armii południowej próby natar­
cia nieprzyjaciel* na odcinku Pennaroya
zestały odparte.

— •c—,••!•— ••• — P—ę

Nigdy
Mam przyjaciela, którego hasłem życiowym Jest

,.nigdy
". On nigdy... nie choruje, nigdy tla fila otenl,

w ogóle ciągle na „nigdy" na untach.
Rzeczywiście, Jak długo go znam, nigdy nie choro­

wał, ale kiedy przed miesiącem prosiłem go na moje
imieniny, dziwnie ale. tłumaczył, te nie będsie mógł
przyjść, az wreszcie ze wstydem przyznał eia, bo oa
przecież „nigdy" nie choruje — te ma grypę...

Kiedym przed tygodniem otwierał ranna pocztą, my«
filałem, te zamienię Blą w słup soli... MOJ przyjaciel,
który oburzał ehe. na wspomnienie żeniaczki — bo on
„nigdy

" nie zgodziłby wie na utratę, ewujej swobody
kawalerskiej, przysłał ml zaproszenie na... ślub. Nie
wierzyłom własnym oczom l tegoż dnia odwiedzi­
łem go.

— Wląo na-pj-awdę. tenisa ale, ty, który mówiłeś",te
nigdy...

— Tak, ale dzll Jestem innego zdania, bo nigdy..*
— Znów Jakieś „nigdy"?
. — Tak, bo nigdy nie przypu»iciałtm, te mnie atal

będzie na to
— A teraz...

Widzisz... nie chciałem nigdy grać na loterii, bo
uważałem, le nikt nigdy nie wygrywa, ale kiedy mol
zaczęli wygrywać, kupiłem 1 Ja los.

— I ?...
— wygrałem taką amme, która ml pozwoli mleć dom

rodzinny.
— Więc twoja teoria „nigdy" »upełnle abankruto­

wałal
— Ale*, przeciwnie, potwierdza aię: nie wolno n ! g­

d y mówić nigdy, a zwłaszca nie wolno nigdy mó­
wić, że się nigdy nie wygra na loterii, bo każdy zaw*
aze może wygrać, ale po to, żeby wygrać, musi grać!

W PAL'u WAKUJE 7 WOLN. MIEJSC.
WARSZAWA, (tel wl.) Jak wiadomo, na

czerwc&weij nadzwyczajnrej sesii Iz»b Ustawtdaw
czych uchwailomo ustawę, zwieksta/jaca skfad
Poilsfciej Akademii Literatury o 6 osób Do tych
sześciu wodnych miej­sc dochodzi obecnie jesz­
cze iedno zwoktane DO usta Di eni u z Polskie]
Akademii Literatury dramaturga Roztwornw­
skiega W itfrzvsziłym miesiącu spodziewarre sa.
wybory w Polskie* Akademii Literatury nowych
członków na 7 wakujących miejsc.

ARABOWIE PRZECIWSTAWIĄ Slfl
PODZIAŁOWI PALESTYNY.

DAMASZEK. W myśl uchwal zjazdu
arabskiego w Bludan, członkowie tego zja­
zdu będą w swych krajach pracowali nad
ujednostajnieniem działalności miejscowych

! komitetów Obrony Palestyny. W razie
nieprzychylnego ustosunkowania się Ligi
Narodów do Arabów, komitety te mają
być przekształcone w związki obrony st*

lnu posiadania arabskiego.
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Wieki, dochodzące z Genewy, a doty­
e^ce rozpraw i enuncjacyj w sprawie pa­
lestyńskiej, znajdują bardzo silny oddźwięk
w opinii publicznej całego kraju. Zdajemy
sebie bowiem wszyscy doskonale sprawę, że
kwestia podziału Palestyny, utworzenie w
mej państwa żydowskiego, jest nie tylko
zagadnieniem o charakterze międzynarodo­
wym, ale równie

JEDNYM Z NAJDONIOŚLEJSZYCH
PROBLEMÓW WEWNĘTRZNYCH

POLSKI.
Stanowisko, jakie w tej sprawie zajął

rząd Rzeczypospolitej, jest ogólnie znane.
Już przed rokiem nasz minister spraw za­
granicznych, p. Józef Beck, wysunął pro­
blem emigracyjny na czoło zagadnień, któ­
re rozważyć i przesądzić winien aeropag
genewski. Zagadnienie emigracyjne zosta­
ło wtedy ujęte w jak najszerszym zakresie.
Wiemy, że lata powojenne dokonały wiel­
kich przemian i skurczyły zasięg emigracji
z ziem polskich. Znaczny przed wojną od­
pływ nadmiernych sił ze wsi i miasteczek
drogą dobrowolnego wychodźtwa zamor­
skiego czy zarobkowego do różnych cen­
trów Europy — ustał niemal całkowicie.
7:awisko to, przy równoczesnym braku
jakichkolwiek posiadłości kolonialnych,
skomplikowało wielce stosunki gospodar­
cze i strukturę społeczną Polski.

Wysunięcie zatem problemu emigracyj­
nego i kolonialnego ,

STAŁO SIĘ JEDNĄ Z WEWNĘ­
TRZNYCH KONIECZNOŚCI NA­

SZEGO PAŃSTWA,
Jeśli chodzi o t. zw. „kwestię żydow­

ską*', to realizację zasadniczej koncepcji,
wysuniętej na forum świata przez ministra
Eccka, pchnęło znacznie naprzód znane
oświadczenie Anglii w lecie b. r ., godzące
się na podział Palestyny między Arabów i
Żydów, przy równoczesnym zachowaniu
pewnego terytorium, mającego pozostać z
ramienia Ligi Narodów pod mandatem
Anglii.

Obecna sesja Ligi Narodów, w znacznej
części poświęcona.zagadnieniu palestyńskie­
mu, była też już dwukrotnie terenem wy­

powiedzi naszego rządu na tę tak doniosłą
dla Polski sprawę.

14-go b. m . min. Beck w obszernie mo­
tywowanym oświadczeniu podkreślił jeden
Z najbardziej istotnych postulatów Polski
w odniesieniu do rozwiązania problemu pa­
lestyńskiego. Stwierdził bowiem, że „głó­
wną troską rządu polskiego jest zdolność
absorbcyjna tak czy inaczej zorganizowanej
Palestyny".

POLSKA ŻYCZY SOBIE WIĘC PA­
LESTYNY, POSIADAJĄCEJ MAK­
SYMALNĄ POJEMNOŚĆ IMIGRA­
CYJNĄ — I POLSKA PRAGNIE
JAK NAJPOKAŻNIEJSZEGO NA­
SYCENIA PALESTTNY LUDNO­
ŚCIĄ, POCHODZĄCĄ Z POLSKI.
Rozwinięciem i pogłębieniem tej zasad­

niczej tezy było drugie przemówienie
przedstawiciela Polski przed forum Ligi,
wygłoszone 21 b. m. przez stałego delegata
Polski min. Komarnickiego. Uświadomił
on delegacje państw przebywające w Gene­
wie o istotnym stanie kwestii żydowskiej w
nsszym kraju. Wskazał on fakt, iż jedno
z najliczniejszych ugrupowań żydów w
Europie mieści się właśnie w Polsce, że Ży­
dzi stanowią przeszło 10% ludności w ogó­
le a niemal 30% ludności miast, przy czym
we wschodnich połaciach kraju dochodzi
ten odsetek do 50%.

Lecz nie tylko sama ilość — 3% milio­
na — składa się na to, że kwestia żydowska
sunowi problem wielce aktualny i skom­
plikowany. Również i struktura zawodowa
Żydów w Polsce wykazuje szereg anomalii,

POWODUJĄCYCH LICZNE PŁA­
SZCZYZNY TARCIA I ROZMAITE

UTRUDNIENIA.
,,Żydzi w Polsce — wywodził min. Komar­
nxki — tworzą jedynie 1% ludności rolni­
c; ej, natomiast 62% ludności, zajmującej się
zawodami handlowymi, oraz 23% ludności
żyjącej z przemysłu i handlu

".

Próżne byłoby dociekanie, jakie czyn­
niki wpłynęły na tę anormalną strukturę
socjalną; trzebaby tu sięgać do dziejów Pol­

I IIIIII

ski przedrozbiorowej, ery szlacheckiej i do
historii stuleci niewoli.

Fakt pozostaje faktem — i żadne rekry­

rnmacje go nie przesłonią.

TRZEBA WIĘC JEDYNIE Z FAK­
TÓW WYSNUĆ KONSEKWENCJE.

Zwiaszcza, że ustał niemal całkowicie waż­
ny dawniej czynnik, regulujący przyrost
ludności: emigracja. Przed wojną obejmo­
wała ona 65.00 Żydów rocznie. Po wojnie
ustała niemal całkowicie. A równocześnie
poczęły działać inne czynniki, przy których
wadliwa struktura socjalna i zawodowa lud­
ności żydowskiej występować poczynała co­
raz silniej. Kryzys rolniczy na wsi pol­
skiej, wywołujący proces odpływu do
miast, musiał oczywiście pogorszyć poło­
żenie ekonomiczne Żydów w miastach,
przeludnionych ludnością żydowską. A
zamknięcie drogi ludności wiejskiej do osie­
dlania się w miastach — musiało zakłócić
życie społeczne i spowodować liczne fer­
menty i zgoła niepożądane objawy.

Tylko więc to, co min. Beck określił
mianem „zdolności absorbcyjnej Palestyny

"

a co min. Komarnicki — zgodnie z obli­

Ptiitek, dnia 24-co września 1937 roku* Sir i.

czeniami przewodniczącego organizacji sy­

jonistycznej Weizmana — ustalił jako
POSTULAT WYEMIGROWANIA

W0.000 ŻYDÓW ROCZNIE Z POLSKI,
stanowić może realne remedium na anoma­
lie, powodujące zaostrzenie kwestii żydow­
skiej, konkretne rozwiązanie kweitii z po­
żytkiem zarówno dla państwa jak i ludno­
ści żydowskiej.

Polska teza w sprawie podziału Palesty­
ny stanowi więc jedyne wyjście, które za­
bezpiecza obu stronom maximum korzyści.
Kwestia palestyńska jest bezsprzecznie za­
gadnieniem o zasięgu międzynarodowym:
zazębiają się w niej interesy różnych naro­
dów i państw z Anglią na czele. Dla nas
jest jednak ponadto jedną z najbardziej ży­
wotnych spraw wewnętrznych, jest

KWESTIĄ WYRÓWNANIA DZIE­
JOWYCH PRZEMIAN, ZWIĄZA­
NYCH Z ODZYSKANIEM NIE­

PODLEGŁOŚCI
i przywrócenia ładu w strukturze społecz­
nej. Iz tego też punktu widzenia musi
być traktowana przez obie strony: zarów­
no przez społeczeństwo polskie, jak i ży­
dowskie.

Wstęp do Niemiec wzbroniony!
Siedzę w poczekalni niemieckiego konsu­

latu generalnego w Katowicach. Przeglądam
gazety niemieckie. Piękne opisy z uroczysto­
ści norymberskich. Fotografie na całe stro­
ny. W organie oficjalnym, „VÓlkischer Be­
obachter" pełno fotografii uśmiechniętych
chłopaków, kobiet, dzieci. Takie fotografie
i w takiej ilości widziałem tylko w gazetach
Rosji sowieckiej.

Pani, dosyć gruba i dosyć wysoka, urzę­
dująca na parterze, w pokoju 12, wyszła do
przedpokoju. Nareszcie do mnie. Każe mi
pójść na pierwsze piętro. Pokój 109. Po­
dziękowałem za załatwienie sprawy. Za to,
że nareszcie wyszła do mnie, darowałem spo­
kojnie półtorej godziny oczekiwania i nawet
darowałem jej, tej dosyć grubej i dosyć wy­

sokiej pani, zdziwione zapytanie: jakie Po­
laki są w Niemczech?...

W poczekalniach na piętrze pełno ludzi i
pełno dymu. Palą. Czekają.

Z zu pleców pana konsula patrzy z ram,
dosyć smutnie, filhrer, Hitler. Pan konsul
jest bardzo zajęty. Co chwilę dzwonek tele­
fonu. Pan konsul podnosi słuchawkę. I od­
razu mówi: heil Hitler! Pan konsul kończy
rozmowę i też mówi: heil Hitler! Do gabine­
tu wchodzi pan. Wysoki. Blondyn. W mod­
nym garniturze. Podnosi rękę do góry. Mó­
wi: heil Hitler! Pan konsul siedzi. Podnosi
rękę do góry. Też mówi: heil Hitler! Za
chwilę przedstawiamy się. sobie.

— Pan nie mówi po niemiecku? — pyta
mię wysoki pan.

— Nie, nie mówię.

Kontrola kwalifikacyj pocztowców
Ministerstwo Poczt i Telegrafów wydało roz­

porządzanie w sprawie sprawowania kwalifika­
cyj pracowników tego działu służby. Władze
przełożone składać meją co rok sprawozdania
o kwalifikacjach pocztowców.

Ten pan będzie tłumaczem.
Spraiua petenta czy P. T. strony, jed­

nym słowem, moja sprawa, jest na stole.
Już kilka razy, w pokoju dwunastym, na

parterze, wypytywano mię, gdzie chcę je­
chać, do kogo, po co. I jeszcze dwadzieścia
innych pytań zadano mi. Wśród nich: — jak
to po niemiecku nazywa się Olsztyn? Teraz,
u pana konsula, znów pytania:

— Pan chce przeprowadzać wywiady z
Polakami, zamieszkałymi w Niemczech? Pan
chce jeździć po miastach? Pan chce odwie­
dzać ośrodki polskie?

Pan konsul bierze w ręce mój paszport
zagraniczny. Bardzo grzecznym ruchem rę­
ki kładzie paszport na stół, przede mną.

Więc do Rzeszy Niemieckiej nie pojadę.
Ani teraz, ani nigdy. Jestem na indeksie.

— Dlaczego, panie konsulu?
Aha. Reportaże. Był jeden. Składał się z

dwu części. 1 września „Górny Śląsk zasy­

pany bibułą hitlerowską*. 4 września: „Alar­
mująca tragedia prasy polskiej w Niem­
czech".

Z dalszej rozmowy wynika, że p. konsul
jest z „Polski Zachodniej" bardzo niezado­
wolony. Nie ukrywa swojej głębokiej nie­
chęci. Stanowisko „Polski Zachodniej

" uwa­
ża p. konsul za niesprawiedliwe. Pan konsul
każe mi porównać dysproporcje w zwalcza­
niu przez pisma polskie prasy niemieckiej w
Polsce z odmienną sytuacją po tamtej stro­
nie granicy, gdzie prasa niemiecka wcale nie
zwalcza pism polskich, wychodzących w
Niemczech...

Zapóźno, panie konsulu. Już byłem na
Śląsku Opolskim. Sytuację dobrze zbadałem.
I tej paradoksalnej dysproporcji poświęciłem
moje reportaże, za które ukarał mię pan ode­
braniem prawa wyjazdu do Niemiec.

— Dziękuję, panie konsulu* Dowidzenia,
panie konsulu.

— Heil Hitler!
WACŁAW ŚLEDZIŃSK1.

PPZY PRZEZIĘBIENIU
GRYPIE; KATARZE

Pod światło

Domorośli Mtierotiini uidzieiznl

Każdy niemal numer wileiiskiego „Słowa"
,

„okraszony
" jest napastliwością pod adre­

sem Wojewody Grażyńskiego. „Słowo" nie
może pojąć oburzenia społeczeństwa polskie­
go na Śląsku wobec prześladowań antypol­
skich w Niemczech, dziwi się protestom pol­
skim przeciw tym prześladowaniom, a za to
wszystko czyni odpowiedzialnym Wojewodę
Grażyńskiego. Przy tych napastliwościach,
graniczących już z jakimś złośliwym dziwac­
twem p. Mackiewicz ze „Słowa

" forsuje stale
Z gorliwością godną lepszej sprawy zawarcie
w miejsce Konwencji Genewskiej nowej...
umowy polsko - niemieckiej!... Wileńskiemu
„ Słowu

" sekunduje ostatnio drugi organ kon­
serwatystów „Czas".

Pisaliśmy już onegdaj, że na łamach
„Ostlandu"

, można spotkać „argumenty
" bar­

dzo zbieżne z „argumentacją
"

prasy polskich
konserwatystów.

Dzisiaj dodamy, że zglajchszaltowana
prasa niemiecka w Województwie śląskim
powitała ostatnio uwagi „Słowa" i „Czasu"

bardzo ciepło, nie ukrywając głębokiej satys­
fakcji. Prasa więc domorosłych hakatystów
i hitlerowców kłania się prasie polskich kon*
serwatystów i jest jej bardzo wdzięczna.

Ten znamienny objaw jest tak wymowny,
że bliższych komentarzy nie wymaga.
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zawiera
tuUtyt,
tfrodalc wzmóc*
niajqcy dosko­
nale tkanki
skórna.

Postulaty pracowników
samorządowych

Wobec zbliżającej s
'
ę sesji budżetowej, na

której mają być rozpatrywane projekty ustaw
pracowników, centralne związki pracowników sa­
morządowych podjęły usilne zabiegi w kierunku
uwzględnienia ich najistotniejszych postulatów.
Są one następujące:

1. Projektowane przepisy pragmatyczne, dy­
ypllnarne, uposażeniowe i emerytalne winn7

być objęte jedną ustawą., 2. praepisy winny ob­
jąć wszystkich pracowników samorządowych, na ­
leży skasować dotychczasowe metody oparte na.
stosowaniu rozmaitych kategorji pracowników,
jak etatowi, kontraktowi, stali, niestali, tymcza­
sowi itd., 3. należy zagwarantować stałość sto­
sunku shiżbowego pracownikom samorządowym,
4. orzekanie w sprawie emerytów pracowniczych
winno należeć do kompetencji ogólnych sądów
państwowych.

I
Komu leży na sercu los naszych braci

na śląsku Zaotziańskim, niech wpłaci skład­
kę lub ofiarę na konto „Śląskiego Komitetu
Opieki Kulturalnej nad Polakami w Cze­
chosłowacji w P. K. O . Nr 300.904."

pod Stanisławowem
STANISŁAWÓW. Kresowe społeczeń­

stwo katolickie wstrząśnięte zostało wiado­
mością o zuchwałej zbrodni, popełnionej w
przysiółku Sucha Leszczyna gromady Bedna­
rów pod Stanisławowem. Nocy ubiegłej ja­
kaś zbrodnicza ręka puściła z dymem kościół
rzymsko-katolicki w tej wsi.

Kościół ten wzniesiony został ciężko ze­
branymi ofiarami i oszczędnością Polaków
kresowych po wieloletniej pełnej poświęce­
nia pracy członków komitetu budowy, ducho­
wieństwa katolickiego powiatu stanisławow­
skiego. Kościół był położony w samem sercu
okolicznych miejscowości, zamieszkałych

•bądź to pra& osadników polskich, jak rów­

nież przez polską szlachtę zagrodową i słu­
żyć miał, jako placówka wiary i polskości w
tej części powiatu położonej wśród wrogich
wszystkiemu co polskie elementów wywroto­
wych skrajnie nacjonalistycznych ukraiń­
skich.

Kościół spłonął aż do fundamentów. Był
on położony na uboczu w odległości pół kilo­
metra od domostw i jako kościół filjalny nie
posiadał żadnych budynków gospodarczych,
ani też stale obsługującego go kościelnego.

Te właśnie okoliczności stanowiły bardzo
wielkie udogodnienie dla zbrodniczej reki.

Kościół w Suchej Leszczynie był od pierw­
szej chwili podjęcia jego budów/ kością w

gardle rozagitowanych i rozpolitykowanych
nacjonalistów ukraińskich.

W związku ze zbrodniczym zamachem,
który wywołał piorunujące wrażenie wśród
Polaków, wyjechał na miejsce kierownik
wydziału śledczego w Stanisławowie, Ży­
znowski,, który na miejscu przeprowadzi e­
nergiczne dochodzenia. Szczegółów docho­
dzeń ' względu na dobro śledztwa narazi*,
podać nie możemy. Jak się w ostatniej chwili
dowiadujemy, przeprowadziła policja na te*
renie powiatu stanisławowskiego bardzo wi*
le aresztowań.
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Początek każdego foku szkolnego — to
Dkres zaciekłych dyskusji na tematy, zwią­
zane z realizacją reform szkolnictwa. Do­
tyczy to zwłaszcza szkolnictwa średniego,
które w danej chwili przeżywa bodaj naj­
głębsze przeobrażenie.

Jednym i głównych celów ustawodaw­
cy było unormowanie stosunku między
6zkolnictwem ogólnokształcącym a zawo­
dowym. W związku z tym, wytworzyło
«ię w społeczeństwie powszechne mniema­
nie, jakoby realizacja reformy miała dopro­
wadzić do zmniejszenia liczby młodzieży,
kształcącej się w szkołach średnich ogólno­
kształcących przez skierowanie jej do
s/kół zawodowych. Pogląd ten jest błędny
w swych założeniach i sprzeczny z rzeczy­
wistością.

W ciągu ostatnich kilku lat z powodu
zwiększenia się liczby absolwentów szkół
powszechnych z jednej, a ze względu na
realizację reformy szkolnictwa — z dru­
giej strony, daje się zauważyć stały wzrost
napływu kandydatów właśnie do szkół
średnich ogólnokształcących. W r. 1932/33
r^łosiłc się ze szkół powszechnych 19,2 tys.
dzieci z prośbą o przyjęcie do gimnazjum
ogólnokształcącego, w r. 1934/35 — w dru­
fcim roku realizacji nowej ustawy — licz­
ra ta wzrosła już do 45,3 tys., a w r 1935/36
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Urocza Podolanka t naręczami winogron
przy słupie granicznym w czasie uroczysto­

ści „winobrania" w Zaleszczykach,

— do 56,6 tys. Zwiększenie się w tym sa­
mym czasie liczby absolwentów szkół po­
wszechnych (230 tys. w r. 1932/33 — 267
tys. w r. 1934/35) tłumaczy zjawisko to
tylko częściowo. Dalszych przyczyn należy
szukać raczej we wzroście znaczenia gi­
mnazjum jako pomostu do dalszych stu­
diów.

W dotychczasowym ustroju szkolnic­
twa, tak szkoły zawodowe jak i zakłady
kształcenia nauczycieli opierały się głównie
na szkołach powszechnych. Gimnazjum
zaś ogólnokształcące miało za zadanie przy­
gotowywanie wyłącznie kandydatów do
wyższych studiów. Obecnie w tej dziedzi­
nie nastąpiła daleko idąca zmiana. Gimna­
zjum ogólnokształcące przygotowuje nie
tylko kandydatów do liceum ogólnokształ­
cącego, przez które wiedzie droga na wyż­
sze uczelnie, lecz także do rozlicznych ty­
pów liceów zawodowych i do liceum peda­
gogicznego. W tym stanie rzeczy, zapo­
wiedziana rozbudowa sieci liceów zawo­
dowych zwiększa jeszcze napływ kandyda­
tów tak, że w r. 1935/36 mieliśmy już 46,6
tys. uczniów I-ej klasy gimnazjalnej, pod­
czas gdy jeszcze w r. 1931/32 było ich tylko
23,3 tys.

Niestety sieć gimnazjów ogólnokształ­
cących w Polsce nie jest odpowiednio roz­
budowana, by móc pomieścić tak wielką
liczbę kandydatów. Dotyczy to zwłaszcza
szkół państwowych, które przecież w pier­
wszym rzędzie są powołane do przyjęcia
zwiększonego napływu młodzieży. Przy

frekwencji zwiększonej w I-ej klasie o 100
proc, liczba gimnazjów państwowych wzro
sła między 1931/32 a 1935/3Ć tylko o 26 je­
dnostek, a więc o 9 procent; A przecież gi­
mnazja państwowe, które zwykle mają o
wiele większą frekwencję, niż prywatne,
wyczerpują wolne miejsca o wiele szybciej,
niż te ostatnie i obecnie odrzucają coraz
większy odsetek spośród zgłaszających się
z prośbą o przyjęcie.

Kandydaci publicznych szkół powszech
r>ch, pochodzący przeważnie z warstw
n:ezamożnych, kierują sie głównie do gi­
mnazjów państwowych. W. r . 1935/36 kla­
sy I-sze gimnazjów państwowych, które
grupują około 54 proc. ogółu uczniów klas
I szych, przyjęło 61 proc. kandydatów ze
s/.kół publicznych. Tymczasem gimnazja
prywatne dają pierwszeństwo młodzieży,
przychodzącej z prywatnych szkół po­
w>zechnych; w r. 1935/36 przyjęły one o­
koło 73 proc. spośród zgłaszających się o
przyjęcie ze szkół publicznych i ponad 85
proc. — ze s zkół prywatnych.

Fakt ten jest najjaskrawszym dowo­
dem, jak ważną, z punktu widzenia po­
trzeb szerokich warstw ludności niezamoż­
nej, jest sprawa rozbudowy sieci gimnazjów
państwowych.

Dotyczy to zwłaszcza województw
wschodnich, gdzie jedno gimnazjum pań­
stwowe przypada na 170 tys. mieszkańców,
podczas gdy na zachodzie Polski — jedno
na 70 tys. mieszkańców.

łLudność krajów europejskich wypala
dziennie 4 miliardy zapałek. Dla wyprodu­
kowania tak olbrzymiej liczby zapałek
niezbędnych jest 800.000 mtr. sz . drzewa
otaz 42.000 kg fosforu. Jeżeli przyjmiemy,
że na zapalenie jednej zapałki zużywa się
1 sekundę, okaże się, że ludność Europy
poświęca na tę czynność dziennie 126 lat,
1 Omiesięcy, 5 dni i 2 godziny.

­ooo­

Pożar 10 balonów
Zgromadzona na wielkich popisach ba­

lonów w Cartington, publiczność angiel­
ska przeżyła w ostatnią niedzielę wyjątko­
v/ą emocję. Oto wskutek przypadkowego
połączenia powłoki balonów z przewoda­
m' elektrycznymi nastąpiło krótkie spięcie.
Balony błyskawicznie stanęły w płomie­
niach. Szczęśliwym zbiegiem okoliczności
balony stały bez załogi, dzięki czemu ogień
nie spowodował żadnych strat w ludziach.

Nowy rodzaj grypy
W Werswwie zaobserwowano snaczny wzrost

zachorowań na przewody pokarmowe. Lekarz*
zwracają uwagę, i« nie jest fco zjawisko zwią­
zane « ep

'
dem:a. tyfusu, leci pewien ro<haj gryw

py, etaJoująccj przewody pokarmów* i jelit*.
Przebieg choroby jest lekki, lecz dftnigotrwałj, a
objawy przypominają katar fcotydka.

Współcześni rycerze
Abel Guidez, dowódca francuskiej

eskadry lotniczej, walczącej po stronie czer
wonych w Hiszpanii, zginął pod Gijon. —
P^zed wybuchem rewolucji w Hiszpanii
Guidez studiował w Sorbonie. Na pierwszą
wiadomość o powstaniu Guidez, przekona­
ny rewolucjonista, stanął na czele grupy
lewicowych pisarzy francuskich, która pier
wszą pośpieszyła do szeregów czerwonych
w Hiszpanii. Młody zapaleniec wzbudził
nawet wśród swych przeciwników szacu­
nek szczerością swych przekonań i goto­
wością poświęcenia.

„Hiszpania musi być wolna, albo też
wszyscy pjowinniśmy umrzeć dla niej

". Sło­
wa Guideza, wypowiedziane przed odjaz­

dem do Hiszpanii, stały się zawołaniem
licznych ochotniczych szeregów francu­
skich, spieszących na pomoc rządowi ma­
dryckiemu. Hasło przez siebie rzucone
przypieczętował Guidez ofiarą własnego
życia. Na wieść o zgonie, jeden z kolegów
poległego, skrajny prawicowiec, powie­
dział: „Naród, posiadający takich przed­
stawicieli młodzieży, umiejących ginąć za
swe przekonania, może nie obawiać się o
swą przyszłość.

"

Rycerskość, cecha narodów prawdziwie
wielkich, umie zdobyć się na szacunek na­
wet wobec swoich przeciwników ideo­
wych. Warto si^ tego nauczyć. Życie sta­
łoby się piękniejsze.
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Efektowna piramida z
ści winobarnia w

jabłek na uroczysto*
Zaleszczykach.
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AUTORYZOWANA ADAPTACJA JERZEGO PLEWIŃSKIEGO
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Mężczyźni spędzali wolne chwile na

grze w pokera i piciu, nie troszcząc się o
prawne ograniczenia swego kraju. Obo­'
wiązek pilnowania, by nie przekraczano
praw krajowych, spoczywał na barkach
komendanta posterunku „Royal Canadian
Mounted Police" — Królewskiej Kanadyj­
skiej Policji Konnej, ale doświadczony poli­
cjant, widząc, że na ogół panuje spokój, wo­
lrł patrzeć przez palce na drobne wykro­
czenia i paradować w swym wspaniałym
cierwonym mundurze po „ulicach" City
cf New Eden. Dotychczas obyło się jakoś
bez strzelaniny, po co więc wywoływać
. wilka z lasu?

Wbrew zwyczajom, panującym na Dzi­
kim Zachodzie, nie powstał też żaden Vi­
giiante-Comitee, który sądzi przestępców
doraźnie, wieszając ich na pierwszej suchej
g- łęzi, śmiertelna zaś grzech chciwości był
wspólny wszystkim mieszkańcom raju, nit
miał więc kto z nim wilczyc i grozić kara*
mi w tym i przyszłym życiu.
V ROZDZIAŁ XXVI.

Potęga rozpętanych żywiołów.
f Alice i Jan Dereń wylądowali na lotni­
(tKu MCanadian Airwayt Limited"* Nic oba­

wiali się, by ich poznano, gdyż Jan zgolił
swą zwichrzoną brodę i nosił okulary lot­
nicze, które zasłaniały mu połowę twarzy,
/.lice zaś w swym kombinezonie wygląda­
ła bardziej na przystojnego chłopca, niż na
pannę z dobrego domu. Włosy miała scho­
wane pod pilotką, twarz umazaną oliwą,
a ręce czarne, jak matka ziemia, akurat sto­
sowne dla pilota, który jest swoim własnym
mechanikiem. Sam Fred Aubin nie poznał­
by W tej postaci swojej byłej narzeczonej.

— W jakim charakterze wystąpimy te­
raz? — zapytał Jan.

— Oczywiście, jako prospektorzy —
odparła Alice.

— Przybyliśmy tutaj, by rozpocząć
próbę wierceń, prawda?

— Można i tak... Oczekujemy niby na
przybycie specjalistów z narzędziami i roz­
glądamy się w terenie... który może lada
chwila pochłonąć nas i wszystkich...

— A może nie będzie żadnego wybu­
chu?

— Bóg raczy wiedzieć... Doprawdy,
wttydzę się tego uczucia, bo przecież kata­
strofa pociigtąć musi za sobą mnóstwo
ołitr, a jednak chciałabym bardzo, żeby
ten ,»Nowy Raj

"
wraz ze wszystkim twym

zlntem, tniknął t powierzchni ziemi.

— A dlaczego, Alice, pragnęłabyś te­
go?

— Bo się zakochałam w upartym, ka­
pryśnym człowieku, który chce uciec na
koniec świata, jeżeli będę bogata...

Zamknął jej usta pocałunkiem i przy­
garnął do siebie.

— Co będziemy teraz robili? — zapy­
tała Alice po chwili.

— Ty poczekasz tutaj na mnie, a ja
pójdę do rajskiej doliny zobactyć, co się
tsm dzieje, czy tym ludziom nie grozi bez­
pośrednie niebezpieczeństwo.

— Chcesz si^ dostać lwu wprost w pa­
siiczę? Nigdy na to nie pozwolę!

— A jednak ja muszę iść i spróbować
raz jeszcze ich ostrzec...

— W takim razie ja pójdę % tobą —
oświadczyła Alice t taftą stanowczością w
głosie, że łan uznał, ii wszelkie perswazje
byłyby próżną stratą czasu.

Więc poszła z nim, by dzielić z uko­
chanym dobrą i złą dolę.

Nit potrzebowali sobie przypominać
właściwego kierunku, bo od lotniska do
„Nowego Raju" prowadził teraz szeroki,
debrze ubity przez nod ludzkie, kopyta
końskie i płozy sań, gościniec. Ba! Wzdłuż
dtogi stały nawet pale drewniane, podtrzy­
mując przewody komunikacji telefonicz­
mej, łączącej „Nowy Raj

" z lotniskiem.
— Podziwiam jednak energię tych lu­

dzi! — rzekł Jan z uzniniem.
— czystko to dla miłego zlott —

J uśmiechnęła lię Alice.

Przekroczyli grzbiet górski bez prze­
szkód i ujrzeli przed sob; w dole ,iNowy
Raj

". Ale co też to był za raj!...
Alice zauważyła melancholijnie:
— Patrz, prawie wszystkie olbrzymie

drzewa wyrąbano... Zwierzyny nie ma na­
wet śladu... Gorące źródła ujarzmiono, uży­
to jako siły wodnej... ziemię rozkopano, nie
darowano nawet strumieniom, które służą
teraz za zbiorniki nieczystości...

— Co się stało z Nowym Rajeml — jęk­
nął boleśnie Jan. — To moja wina! To ja
odkryłem tę cudną dolinę, a potem zdra­
dziłem ją, oddałem na pastwę ludzkiej
szarańczy!

— To zwykła kolej rzeczy •— uspokoi­
h go Alice.

Zaczęli zstępować w dół. Zniszczenie,
dokonane przez poszukiwaczy drogocen­
nego kruszcu, stawało się coraz widocz­
mejsze, jaskrawsze. Wspaniały mech, któ­
ry delikatnym dywanem pokrywał całą
powierzchnię doliny, zniknął niemal( zu­
pełnie. Leśne łączki zamieniły się w piasz­
czyste pustkowia i pokryte były wyrwami,
z którvch sterczały lonty nabojów dynamy
tjWycn.

— I oni to nazywają „Nowym Ra­
j^m

"
... — śmiał lię t goryczą Jan. — Było­

by słuszniejszym nazwać to Sodomą, albo
Gomorą!

— I kto wie — dodała Alice — ezy
wkrótce nie ulegnie to temu samemu loso­
wi, co te dwa biblijne miasta. Przecież pod
stopami naszymi goreje wulkan...

(Ciąg dalszy nastąpi.)
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W dniu wczorajszym w Związku Praco­
dawców w Katowicach rozpoczęły się ukła­
dy w sprawie zawarcia nowego układu
zbiorowego pracy dla robotników zatrud­
nionych w hutach cynku, prażalniach, w
fabrykach kwasu siarkowego, szamotow­
niach i muflarniach oraz dla robotników
Zatrudnionych w górnośląskich walcow­
niach cynku, ołowiu i w hucie „Walter
Cronek". Nowy układ obejmował by oko­
ło 5000 robotników. Układ dotyczy spra­
wy umowy taryfowej oraz podz ału płac.
\vr nowym projekcie układu zbiorowego
związki — w imieniu robotników — do­
magają się między innymi skrócenia czasu
pracy do 6 godzin dziennie, podwyższenia
deputatu węglowego, dostarczania bezpłat­
nych mieszkań fabrycznych i utworzenia
wydziału fachowego z bezstronnym prze­
wodniczącym. W podziale płac związki
wysuwają żądanie zmniejszenia liczby do­
tychczasowych klas zarobkowych z 10 na 5
oraz grup fachowych z 5 na 3. Jak wia­
domo związki wypowiedziały również na
dzień 30 września b. r . tabelę płac dla za­
kładów wyżej wymienionych. Z ramienia
Związku Metalowców Zjednoczonych
Związków Zawodowych w układach bierze
ucział p. sekretarz Sitek.

Prezkazany Komisji Arbitrażowej spór.
Związki zawodowe w dniu wczorajszym

złożyły Komisji Arbitrażowej i Pojednaw­
czej wniosek o rozstrzygnięcie sporu wy­
nikłego na tle zawarcia układu zbiorowego
dotyczącego zaszeregowania robotników
zaliczonych do pogotowia pracy a objętych
układem zbiorowym z dnia 19 sierpnia b. r .
dla hut żelaza, metalu i zakładów pobocz­
nych. Związki zawodowe wniosek swój
Uzasadniają tym, że dotychczas obowiązu­
jące listy zaszeregowań w poszczególnych
hutach po większe; części nie obejmują ro­
botników z pogotowia, zaś tam gdzie wspo­
mniana kategoria robotników jest objęta
zaszeregowaniem, to zaszeregowanie jest

Wynik wyborów
w hucie „Batory

"
W dniach 21 i 22 września br. odbyły

«Ię wybory do rady zakładowej huty „Ba­
tory" w Wielkich Hajdukach. W wyniku
głosowania Związek Metalowców Zjedno­
czonych Związków Zawodowych uzyskał
893 głosów — 5 mandatów, Zjednoczenie
Zawodowe Polskie 1069 głosów — 6 man­
datów, Polska Praca 284 głosy — 1 man­
dat i Klasowe Związki Zawodowe 636 gło­
sów — 3 mandaty.

mewtotne względnie w praktyce wcale nie i kowania z pracodawcami, które nie dopro­
stosowane- Powyższy spór poprzedziły ro- | wadziły jednak do rezultat j.

Dnia 23 bm. rozpoczęła się w Krakowie
konferencja przedtsawicieli eolskiego i an­
gielskiego przemysłu węglowego, której te­
matem są zarówno wynikające z polsko-an­

gielskiego porozumienia węglowego sprawy
bieżące, jak i sprawa przedłużenia tego po­
rozumienia, którego termin upływa z końcem
bież. roku.

Na czele delegacji angielskiej stoi sir
Evan Williams, prezes Mining Assotiation of
Great Britain (Związek kopalń Wielkiej
Brytanii). Ponadto w delegacji biorą udział
pp. Lee, Warham, Wilson, Jack, Jeckson,
Aeron-Thómas, Lishman, Moffat, WT

estlake,
Lewis, Fryer i Minton, którzy reprezentują
okręgi węglowe południowej Walii, North
Humberland, Durham, środkowej Anglii i
Szkocji.

W delegacji polskiej biorą udział pp. Fal­
ter, Stadnikiewicz, Kramsztyk, Michel, Ci­
szewski, Rupp, Biernacki, Golde, Krasnodęb­
ski, Zieleniewski, Tuchołka, Gadomski, Przed­
pełski, Grychowski, Duapnloup, Louis i Ko­

złowski, oraz z ramienia Polskiej Konwencji
Węglowej pp. Cybulski, Olszewski, Zdanow­
ski i Surzycki.

W związku z konferencją przybył również
do Krakowa dyr. depart. p. Peche.

Od czasu podpisania polsko-angielskiej
umowy węglowej w Londynie w grudniu
1934 roku jest to pierwsza konferencja de­
legacji obu przemysłów, która odbywa się w
Polsce. Obrady toczą się w sali posiedzeń
Izby Przemysłowo-Handlowej w Krakowie.
W przerwach między obradami delegaci mają
zwiedzić zabytki Krakowa oraz kopalnię soli
w Wieliczce. Goście angielscy wezmą rów­
nież udział w śniadaniu, które na cześć obu
delegacyj wydaje hrabia Potocki.

Po zakończeniu obrad w dniu 24 bm. u­
czestnicy konferencji odbędą wycieczkę do
Zakopanego i Morskiego Oka a w razie sprzy­
jającej pogody również na Kasprowy Wierch.
Wreszcie w sobotę delegacja angielska wyje­
dzie do Wisły, gdzie zwiedzi również zame­
czek Pana Prezydenta R. P.

Do wszystkich członków Związku Zawodowego Robotników
Przemysłu Górniczego Zjednoczonych Związków Zawodowych

i Związku Górników Zjednoczenia Zawodowego Polskiego
Wobec dezorientacji, jaka powstała wśród

górników po ogłoszeniu niesprawiedliwego
orzeczenia Komisji Pojednawczo - Arbitrażo­
wej oświadczamy, że krzywdzącego orzecze­
nia, aczkolwiek zatwierdzonego przez Mini­
sterstwo Opieki Społecznej nie przyjęliśmy
do wiadomości. Przeciwko temu orzeczeniu
założyliśmy protest. Zgodnie z tym czynimy
u czynników miarodajnych starania, ażeby
niesprawiedliwe orzeczenie Komisji, które
nie uwzględniło pewnych kategorii robotni­
ków i kopalń zostało uzupełnione. Równo­
cześnie domagamy sic podjęcia nowych roko­
wań w sprawie ostatecznego uregulowania
pozycyj nie objętych orzeczeniem Komisji
Pojednawczo-Arbilraźowej, jak również w

sprawie strażaków.
Po wyniku przeprowadzonych rozmów i

pertraktacyj zwołamy w bliskim terminie
ponownie wspólny Kongres członków rad za­
kładowych wyżej wymienionych organizacyj,
na którym damy wyczerpujące wyjaśnienie.

Aż do zwołania kongresu prosimy się
wstrzymać od tworzenia komisyj między­
związkowych po kopalniach woj. śląskiego.
Kongres musi w powyższej sprawie zadecy­
dować, czy można na Śląska powoływać do ży­
cia tego rodzaju komisje wobec faktu, że
przedstawiciele Centralnego Związku Górni­

ków P. P . S. na posiedzeniu w Inspektoracie
Pracy w dniu 21 bm, w Sosnowcu odmówili
wspólnych z nami pertraktacyj i wspólnej
akcji w ruchu zawodowym na terenie Zagłę­
bia Dąbrowsko-Krakowskiego. Podając po­
wyższe do wiadomości prosimy o ścisłe prze­
strzeganie niniejszych wskazówek.

Szczęść Boże!

Za Związek Przem. Górn. Zjedn. Zw. Zaw.
(—) Ryszkowski (—) Fesser (—) Grzelak
Za Związek Górników Zejdn. Zaw. Polsk.

(—) Kot (—) Grajek (—) Urbańczyk

i «ga kanieoflego i siwo
Według danych statystycznych obrót wę­

gla kamiennego w Polsce w mieś. sierpniu
kształtował się następująco: Liczba dni ro­
boczych 26. Ogółem wydobyto 3.062.800 ton
(w porównaniu z m. lipcem br. wzrost wydo­
bycia o 0M%)> z czego przypada na kopal­
nie województwa śląskiego 2.314 .197 ton, na
rewir krakowsko dąbrowski 748.603 tony.

Zbyt na rynku krajowym w sierpniu br.
wyniósł 1.885 .238 ton, eksport 950.275 —
razem 2.835 .513 ton.

Urlop komisarza
demobilizacyjnego

Komisarz demob. inż. Maskę wyjechał ni
urk*p wypoczynkowy. Zastępuje go inspek­
tor Seroka.

Zebranie załogowe
robotników kop. „Pokój

"

W tych dniach odbyło się zebranie załogo*
we robotników kcp. „Pokój" w Nowym By*
tomiu. Tematem obrad było ostatnie orze*
czenie Komisji Arbitrażowej w sporze o za­
robki w górnictwie. Po sprawozdaniach
przedstawicieli związków, radców zakłado­
wych i dyskusji, zebrani przyjęli rezolucję,
w której wypowiadają się za dalszą walką
o 6-cio gedzinny dzień pracy bez obniżki za­
robków i przeciw orzeczeniu Komisji Arbi­
trażowej, które nie załatwiło postulatów
górniczych. Rezolucja zawiera również żą­
danie całkowitego zniesienia turnusów i wy­
nagrodzenia ładowaczy w akordzie w wyso*
kości 80% zarobku rębacza.

Jan Ghorcśnichi

2\« szlaku Złemu ftulceru w Heazylii

Jak Brambura doszedł do majątku
Twardą pracą zdobywa dobrobyt osadnik polski w Brazylii

Gdzieś w Małopolsce przed laty żył Woj­
ciech Brambura, właściciel półtora morga
gruntu, koślawej chaty, mąż słynnej z pra­
cowitości i wartkiej wymowy .lagnieszki i oj­
ciec kilku nieletnich a wrzaskliwych dzieci.

Brambura chadzał na zarobek do dworu,
do księdza, do Żyda. Jego żona prała, gotowa­
ła, sadziła i w wolne dni chodziła również
na zarobek. Dzieci przybywało, lecz nie było
z nimi kłopotu. Żywiło się to wszystko, czym
Pan Bóg dał, starsze opiekowały się młodszy­
mi.

Przy ciężkiej pracy, samozaparciu się, o­
szczędności, posuniętej do ostatnich granic,
rodzina uciułała parę setek.

Poszedł ci raz mój Wojtek Brambura do
karczmy, usłyszał o jakiejś Brazylii, o nie­
znanej Paranie, gdzie można otrzymać kupę
gruntu za psie pieniądze i to na spłaty.

Począł sumować
Powstał zamiar i był dyskutowany z krzy­

kiem i płaczem przez parę miesięcy.
„Poganin" — takie miano otrzymał bowiem

.Wojtek w czasie owych rozpraw familijnych
*— postawił na swojera.

Po sprzedaniu ubogiej ojcowizny cała ro­

dzina Bramburów wyruszyła w drogę do Bra­
zylii na zdobycie bogactw i szczęścia.

Podróż przez „Ocejan", pobytwRio,w Ku­
rytybie, nie przyniósł żadnej nowości.

Bramburowie wyjechali w „interior" (w
głąb stanu).

Zawieziono całą rodzinę do jakiejś szopy,
skleconej w dziewiczym borze.

Parę dni chodził Wojtek z towarzyszami,
szukając odpowiedniego miejsca i wybierając
działkę. Nareszcie wybrał i na grzbietach mu­
łów wywiózł całą rodzinę jakąś górzystą ścież­
ką, wijącą słę nad przepaściami, na nowe dzie­
dzictwo.

W dziewiczym lesie nie było przewiewu i
panował straszliwy upał. Wszystko przedsta­
wiało się Bramburom inne, niż w kraju, tak,
jakby spadli na księżyc. Drzewa zupełnie nie­
znane, grube a wysokie piniory o szerokich
szpilkach, wspaniałe cedry o cudnych kopu­
łach, strzeliste palmy o lakierowanych pióro­
puszach liści, powykrzywiane, dziwiły i trwo­
żyły Wojtka i jego rodzinę.

Im dalej, gąszcz stawała się coraz strasz­
niejszy iw końcu towarzyszący ira mulat,
Brambura i chłopcy musieli przerobywać dro­

go długimi nożami, zwanymi „fakonami".
Liany, cierniste gałęzie, ostre liście brazylij­
skiego bambusu, taąuary rozdzierały odzież
podróżnych.

Prawie już nocą mulat dostawił rodzinę
Bramburów na miejsce, zwalił ich węzły pod
rosochatym cedrem i nie spoczywając, puścił
się w powrotną drogę. Bramburowie pozostali
sami. Zmęczeni rzucili się na ziemię, okry­
wając się płachtami i zasnęli snem kamien­
nym. Nazajutrz zbudzili się w smutnym na­
stroju. Nazbierali chróstu i Jagnieszka poczę­
ła warzyć marne śniadanie, szlochając, w
czym jej wtórowała cała rodzina.

Jeden Brambura wczepił silnie kabłąkowa­
te nogi w czerwony brazylijski grunt i, zmar­
szczywszy się groźnie, patrzył niby w nat­
chnieniu przed siebie.

Płacz w legowisku Bramburów wzmagał
się coraz silniej, aż wybuchł nieludzkim ry­
kiem chłopców, jazgliwym zawodzeniem Ja­
gnieszki i dyszkantem cieniutko wtórujących
jej dziewcząt.

Brambura zmarszczył się jeszcze groźniej.
Twardym głosem wodza zawołał: — Dosyć ko
medyjl Matka, dawać śniadanie 1 Józef i Ma­
ciek ze mną, do boru, do roboty I Wydobyć
rydle i tu kopta dół, przykryje się tym ścier­
wem, brazylijską wierzbą, czy innym dia­

błem i tu będziewa nocowali. Ty wykopiesz
rowek, coby woda odpływała. Nie ma czasu
na płacze, roboty huk, aż się w rękach pali!

Ucichł płacz rodziny i rozpoczęto się sza­
re pasmo dni roboczych polskiego kolonisty w
Brazylii. Był to początek zdobywania pola,
walka z borem. Wojtek poważny i uroczysty,
jak arcykapłan, walił od świtu do nocy w

ścianę boru szerokim toporem. Chłopaki, roz­
rastające się niby dęby na świeżym powietrzu,
sekundowali mu dzielnie, tnąc fojsami pod­
szycie. Zaciekli się i pracowali bez wytchnie­
nia. Legł wielki szmat lasu, tak że sąsiedzi,
kryjącv się w innych częściach praboru, przy­
chodzili od czasu do czasu, siadali na zwalo­
nych pniach i paląc cicho fajki, a spluwając
gęsto, kiwali z uznaniem głowa.

By wyżywić rodzinę, trzeba było pracować
na drogach, wycinanych przez zarząd kolo­
nii w borze. Za zarobione pieniądze Brambu­
ra kupował worki mąki, słoninę, czarną fa­
solę, zwaną fiźonem i wszystkie te zapasy ta­
szczył cierpliwie w kilkugodzinnych pocho­
dach z nowopowstającego miasteczka do swe­
go tryglodyckiego mieszkania, coraz bardziej
przypominającego ludzką siedzibę.

Las powalony wysechł i był to uroczysta
i dzień, gdy podłożony ogień począł huczyć i
I buzować, pożerając chróst i kłody. Gdv o­
gień zagasł, rzucono się do sadzenia. Moty­
kami robiono dołki, w które rzucano po kil­
ka ziarn kukurydzy.

Po kilku latach gospodarstwo Bramburów
zdradzało zamożność. Dom postawiony z de­
sek, łupanych siekierą, został przykryty da­
chem z również łupanych gontów. Obok wzno­
siła się stajenka, w której dojono kilka krów.
W mangueirze (ogrodzenie dla trzody) było
kilka czarnych, jak noc podzwrotnikowa, świ­
niaków, karmionych rzetelnie kukurydzą. Po
podwórzu krzątały się kokosze, kurczęta, pi-j
sklęta, paty (kaczki berberyjskie) i przecha­
dzał się dumnie wojowniczy kogut. —- *~*

fDokończenie nastąpi).
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Jan Valjean udaje
gwardzistę

Zresztą, właściwie mawiać, miesz­
kał przy ulicy Plumet i urządził życie w
sposób następujący:

Cozeta ze służącą zajmowała pawi­
lon: miała obszerna sypialnię z malowa­
nymi ścianami, buduar z wyzłoconymi
listwami i salon prezydenta z kobierca­
mi i obszernymi krzesłami; miała nadtj
ogród. 5an Valjean kazał postawić w
pokoju Cozety łóżko z oponą z trójkolo­
rowego adamaszku i usłać podłoże pię­
knym choć starym dywanem, którv
kupił na ulicy Figuler Saint Paul u mat­
ki Gaucher; chcąc zaś wypogodzić nie­
co tę surowość świetnej starzyzny, po­
stawił tu i ówdzie wesołe . zgrabne me­
belki panieńskie, półeczki, bibliotekę ze
złoconymi książkami, telse z papierem,
(Przybory do pisania, stolik do roboty
nasadzany perłową macicą, szkatułka
emaliowana i gotowalnię z porcelany ja­
pońskiej. Długie firanki adamaszkowe c
czerwonym tle w trójkolorowe pasv,
podobne jak u łóżka, wisiały u okien
pierwszego piętra. W pokojach na dole
firanki fatowane. Przez całą zimę dom
Cozety ogrzewany był na dole i na wió­
rze Jan Yaljean mieszkał w mieszkaniu,
podobnym do komórki stróża, w głęb*
powórza, gdzie bvło łóżko ua pasach
z materacem, siół z białego drzewa,
dwa krzesła plecione, fajansowy gar­
czek z wodą. kilka starych książek na
półce i cenny kuferek w kącie; nigdy
nie palił ognia.

Obiad jadał z Cozeta i 2awsze mu­
siał bvć dla niego czarny chleb na sto­
le. Powiedział starej Toussaint, przyj­
mując ją do służby:— Panna jest panią domu.— A pa-an, proszę je­jego mości! —
zapytała zdumiona Toussjrnt.— Ja jestem czymś więcej, niż pa­
nem domu, jestem ojcem.

Cozeta przywykła do gospodarności
w klasztorze, i skromnie urządziła wy­
datki. Codziejnnig Jan Valjean brał pod
rękę Cozetę i pro\odził ją na przechadz
kę. Prowadził ją do Luksemburgu, w
aleje najmnieej uczęszczane, a co nie­
dzielę na mszę do kościoła Św- Jakuba,
k'tórv leżał bardzo daleko. •

Dzielnica, do której należał kościół,
była bardzo biedna, dawał więc szczo­
dre jałmużny biedakom w kościele, i dla
tego to Thenardier adresował do niego
list: Do pana Dobroczyńcy z kościoła
Św. Jakuba. Chętnie prowadził Cozetę
co ubogich i chorych. Żaden obcy nie
wchodził do domu przy ulicy Plumet.
Toussaint robiła na mieście sprawumki,
a Jan Valjean sam chodził po wodę do
studni, będącej dość blisko na bulwarze.
Drwa i wino chowano do rodzaju piwni­
cy, — wyłożonej kamykami i muszlami,
tuż przy drzwiach ulicy Babylone; da­
wniej służyła ona za grotę panu prezy­
dentowi, bo w czasie budowania „Fan­
tazyj

" i „Domków"
nie mogło być mi­

łości bez groty.
Przy mniejszej bramie od ulicy Ba­

bylone wisiała skrzynka w rodzaju skar
bonki, przenaczona na listy i dzienniki,
że Jednak troje mieszkańców pawilonu
ulicy Plumet nie odbierali ani dzienni­
ków ani listów, skrzynJca, przyjmująca
niegdyl miłosne liściki i poufne zwie­
rzania umiztgaUtóeKO palestranta, teraz
• łuźyłt tyiko do awizacyj poborcy po­
datkowego i weiwań na warte od do­
wódcy gwardii narodowej. Bo pan Fau
cfaeUv«K. kapitiiUU. naJelał do tfwar­
dill Mrodowti u;* mogąc wymknąć s.e
s roty** s eci ipuu hidnośoA w rok*

1S31. Władze municypalne owych cza­
sów zasięgnęły wiadomości aż w niedo­
stępnym i świętym klasztorze Petit-Pic­
pus, z którego Jan Valjean wyszedł w
oczach władzy wielce szacownym, a
wobec tego godnym chodzić na warte.

Trzy lub cztery razy do roku Jan
Yaljean ubierał się w mundur 1 odbywał
wartę, zresztą bardzo chętnie, było to
dla niego doskonałe przebranie, dzięki
któremu miał styczność z ludźmi, pozo­
stając w samotności. Jan Valjean do­
szedł lat sześćdziesięciu, wieku prawnie
wyłączającego od służby, ale.wyglądał
ledwie na pięćdziesiąt, a przytem nie
chciał unikać rozkazów feldfebla i wcho
dzić w zataigi z rnabią Lobau; nie miał
papierów legitymacyjnych, ukrywał na­
zwisko i tożsamość osoby ukrywał swój
wiek, ukrywał wszystko i, jakeśmy mó­
wili, z dobrej woli był gwardzistą naro­
dowym. Być podobnym do pierwszego
lepszego, co płaci podatki — oto cała
jego ambicja. Ideałem tego człowieka
było: wyglądać na mieszczanina, a być
aniołem.

Zanotujemy wszakże jeden szczegół:
gdy Jan Valjean wychodził z Cozeta,
zwykle ubierał się jak dymisjowany
oficer. Gdy wychodził sam, zazwyczaj
wieczoremt zawsze miał na sobie bluzę
i spodnie robotnika, a na głowie czapkę,
nasuniętą na oczy. Bylaż to ostrożność,
czy pokora? Zapewne jedno 1 drugie.
Cazeta przyzwyczaiła się do tej zagad­

jkowości losu, zaledwie zwracała uwa­
gę na osobliwe Drzebranja ojca. Stara
Toussaint czciła Jana Valjcan i pochwa­
lała wszystko, co czynił. Rzeźmk, u
którego brała nręso, widział Jana Ya­
ljean i rzekł do niej: — To jakiś dziwiak.— Odpowiedziała: — To święty!

Jan Yaljean, Cobeta i Toussaint wcho
dzili i wychodzili zawsze tylko drzwia­
mi od ulicy Babylone. Kto ich nie spo­
strzegł prz.ez kraty ogrodu, aniby się
domyślił, że mieszkają przy ulicy Plu­
met. Krata zawsze była zamknięta. Jan
Yaljean nie kazał uprawiać ogrodu, aby
nie zwracać na niego uwagi.

Może się w tym mylił.

Zmiana kraty
Zdawało się, że ten ogród, tworzony

niegdyś dla ukrywania tajemnic rozpu­
sty, przemienił się w miejsce stosowne

do osłaniania czystych tajemnic. Nie by­
ło już w nim ani altanek, ani murawy,
ani skrytek, ani sztucznych grot, tylko
wspaniała i dzika cieinnojć ze wszech
stron zapadała jak zasłona. Coś jakby
żal za grzechy, oczyściło to ukrycie. —
Kwiaciarka ta teraz duszy ofiarowała
swe kwiaty. Zalotny ogród, niegdyś po­
dejrzanej cnoty, wrgeił do czystości i
wstydu.

W samotności tej kryło się serce go­
towe, czekające tylko ukazania się miło­
ści; była tu świntynia, złożona z zielo­
ności, trawy, ruchu^ szczebiotu ptasząt,
rozkosznych cieniów i drżących gałą­
zek, kryła się dusza pełna słodyczy,
wiary, nadziei, pragnień i złudzenia.

Cozeta wyszła z klasztoru prawie
dzieckiem, zaczęła ledwie rok piętnasty
i była, jakeśmy powiedzieli, „w wieku
niewdzięcznym

44
, z wyjątkiem oczu, zda

wała się raczej brzydką niż ładną; wpra
wdzie rysy twarzy miała kształtne, ale
b\»!a niezgrabna, c

'
uida, boiaźliwa i zbyt

śmiała zarazem, słowem duży dzieciak.
Pdukacja jej b\ła skończona; to jest

nauczono ją religji, a szczególniej pobo­
żności, potem historji, geografji, grama­
tyki i imiesłowów, królów francuskich,
trochę muzyki, zarysownia nosów i t.
p.; pozatem nic nie wiedziała, co razem
jest i urocze i niebezpieczne. — Duszy
młodej dziewicy nie trzeba zostawiać w
ciemności; później błyskają w niej zja­
wiska zbvt nagle i żywe, jak w ciem­
nym pokoju. Powsina bvć łagodnie i o­
strożnie oświecana raczei blaskiem rze­
czywistości, niż światłem bezpośrednim
i rażącym. Użyteczne, miłe i surowe
półświatło rozprasza dziecinne obawy i
chroni od upadków. Tylko instynkt ma­
cierzyński, przedziwne natchnienie, łą­
czące wspomnienia dziewicy z doświad­
czeniem kobiety, wie lak i z czego utwo
rzyć to pólświatło. Tego instynktu nic
nie. zastani.

Cozeta nie miała matki. Miała zato
bardzo wiele matek. $

Co do Jana Yaljean, miał on wpraw­
dzie wszystkie najtkliwsze uczucia i pe­
łen był pieczołowitości, ale zresztą był
tylko starcem wcale nieznającym serca
dziewicy.

Otóż w tym wielkim dziele wycho­
wania, w ważnej sprawie przygotowa­
nia kobiety do życia — ileż potrzeba

imimmMimis• &&t.$j ^ g *r
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W ostatnich tygodniach dał się zauważyć niezwykle ożywiony ruch transportowy na Wiśle.
Właściciele wielkich eadów przewożą barkami wiślanymi cale stosy pięknych owoców,
które w tym roku wyjątkowo obrodziły. Na brzegach Wisły odbywają się „na gorąco'1

transakcje na przywiezione owoce, które pię kną wiślaną plażę w Warszawie zamieniają na \
ęieldę iH<i| Qto fragmtnt teao Melonowego handlu, j

nauki, by walczyć z tą wielką nieświa­
domością, którą zowią niewinnością!

Nic tak nię nrzy^otowuje dziewicy
do namiętnej miłości, jak klasztor.. Kla­
sztor zwjaca myśl ku nieznanemu. Ser­
ce zamknięte nurtuje,

'
nie mogąc się do­

stać nazewnątrz, i zagłębia się, nie mo­
gąc rozwinąć. Stąd widzenia, przypu­
szczenia, domysły^ próbki romansów,
pożądanie przygód, rojenia fantastycz­
ne, budowanie całych gmachów w we­
wnętrznej ciemności duszy; posępne i
tajemnicza mieszkania, gdzie namiętno­
ści natychmiast znajdują przyjęcie, sko­
ro wyjście za kratę klasztorną da im
przystęp, który trwać musi przez całe
życie, jeśli ma zwyciężyć ludzkie ser*
cc.

Po opuszczeniu klasztoru nie mogło
być dla Cazety miejsca spokojniejszego
i niebezpieczniejszego zarazem nad dom
przy ulicy Plumet Był to dalszy ciąg
samotności z początkiem wolności; o­
gród zamknięty* ale przyroda szorstka*
bogata, rozkoszna i womia; te same ma­
rzenia co w klasztorze, ale możność wi­
dzenia młodzieńców; krata, lecz od uli»
cy.

Ale, jakeśmy powiedzieli, jeszcze by­
ła dzieckiem, gdy tu zamieszkała. Jan
Yaljean dał jej ten nieuprawny ogród.— Rób tu, co ci się tylko podoba —
rzekł do niej. Bawiło to Cozetę; poru­
szała wszystkie krzaczki i wszystkie
kamienie, szukając robaków, bawiła si$— czekając, aż zacznie marzyć, kocha­
ła ogród za robaki, które znajdowała
pod kamieniami, czekając aż pokocha
go za gwiazdy, które przez gałęzie zo­
baczy nad głową.

A przytem kochała ojca, to jest Jana
Yaljean, z całej duszy, z naiwną namię­
tnością dziecka, co wjdziało w noczciw­
cu upragnionego i miłego towarzysza.
Zapewne sobie przypominacie, że pan
Madeleine dużo czytał; Jan Yaljean
czynił to samo, stąd nabrał łatwości w
rozmowie, miał taiemne bogactwo i wy­
mowę pokornego a prawdziwego rozu­
mu, który się sam ukształcił. Pozostało
mu tyle szorstkości, bv nią przyprawić
dobroć; miał umysł surowv, a serce ła­
godne. W Luksemburgu, ;w rozmo­
wach sam na sam, długo tłumaczył jej
rzecz każdą, czerpiąc wiadomości z te­
go, co czytał a także z tego, co przecier­
piał. Cozeta słuchała, a oczy jej błądzi*
Jy samopas.

Prosty ten człowiek wystarczał dla
myśli Cozety, podobnie jak ten ogród
dziki wystarczał jej oczom. Gdy się na­
biegała za motylami, przychodziła doń
zadyszana i rn&wiła: — Ach! Ależ bie­
gałam ! — On całował ją w czoło.

Cozeta ubóstwiała poczciwca i nie
odstępowała go prawie. Gdzie był Jan
Valjean, tam było jej szczęście. Jan Ya­
ljean nie mieszkał w pawilonie i nie by­
wał w ogrodzie, więc wolała bawić się
na brukowanym podwórku; niż w o­
grodzie pełnyjn kwiatów, wolała prze­
siadywać w izdebce z plecionymi krze­
słami, niż w wielkim salonie, wysłanym
kobiercami, gdzie stały fotele, obite ada­
maszkiem. Jan Yaljean, uśmiechając się.
uszczęśliwiany tym natręctwem, mówił
do niej niekiedy: — Idźno do siebie! Zo­
staw rjiie choć na chwilę samego!

Cozeta pozwalała sobie względem
niego na napomnienia i czułe wyrzuty,
tak wdzięczne, gdy je córka czyni ojcu.— Ojcze, zimno u ciebie, czemu ,iie
każesz Dostawić pieca i położyć dywa­
nu?

— Kochane dziecko, tvlu jest ludzi
lepszych ode mnie, a nie mają nawet da*
chu iiad głową.

(Cug dalszy nastąpi.)
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Więcej poczucia własnej wartości!
Od ptWAffC czasu Franrja jest tcrern-m

wstrząs;.
'
.ĄcyJi kattftiMf. To tunel PQ zwali

i w rumowiskach uśmierci szereg ludzi, to
bomby rozsadzą mury kamienic i spowodują
obfite żniwo śmierci i okaleczeń; to znów zdu­
rza, się dwa pociągi pośpieszne, by pod szcząt­
kami strzaskanych wagonów pozostawić wie­
le krwawych ofiar... Ostatnia katastrofa kole­
wa dwu „expresów" pod Vars pochłonęła kil­
kanaście żyć ludzkich, kilkadziesiąt zaś po­
dróżnych uczyniła kalekami...

Działa tu widocznie t. zw . „prawo serii'1.
Mówimy o takim „prawie" wtedy, gdy je­
steśmy świadkami częstotliwości wypadków,
gdy na pewnym ograniczonym terytorium i w
krótkich odstępach czasu powtarzają się pe­
wne katastrofalne zdarzenia. Oczywiście mo­
tywami racjonalnymi takiego „prawa" uza­
sadnić nie sposób; niemniej przeto liczne już
doświadczenia wykazują, że ma ono niekie­
dy zastosowanie, że pewne doznania i wypad­
ki występują „seriami", powtarzają się. Tak
jakby pierwiastek zła uwziął się i nękał spe­
cjalnie pewne terytorium...

Okazuje się tedy, że przeciw potędze ży­
wiołów, przeciw niszczycielskiej potędze przy­
padku, powodującego najstraszniejsze zni­
szczenie — człowiek współczesny, chlubią­
cy się najwyższymi zdobyczami kultury te­
chnicznej, nie jest jeszcze dostatecznie uzbro­
jony, że czasem wprost jest bezradny. Winny
przecież, jak wysoki poziom osiągnęła techni
ka na Zachodzie; wiemy, że krzewi ją tysią­
ce laboratoriów naukowych, tysiące teorety­
ków i praktyków wiedzy, tysiące śmiałych i
głębokich wynalazków. A przecież wszystko (o
nie jest w stanie przeciwdziałać niszczyciel­

skim siłom żywiołów, ani tak zabezpieczyć
„wytrzymałości tworzyw" — by użyć termi­
nu naukowego z dziedziny wiedzy technicz­
nej — by uniemożliwić czy to krótkie spięcie
przewodów elektrycznych czy zahamować w
ostatniej chwili dwa — wskutek przypadku
czy złej woli po jednym tosp.e z przeciwnych
kierunków ku sobie biegnące — pociągi.

Pomysłowość i wynalazczość sięga — zda­
łoby się — maximum nasilenia. A jednak kro­
nika wypadków i katastrof, powstałych na tle
tego, że najbardziej precyzyjny aparat tech­
niczny w pewnej chwili zawodzi, zajmuje sta­
łą rubrykę, jest jakby codziennym akompania­
m» ntem tego wspaniałego rozwoju naszej wie­
dzy o siłach przyrody, — naszych wiadomo­
ści z dziedziny fizyki, chemii itd.

A gdy sobie tp należycie uświadomimy, to
i wysnujemy z tego należyte wnioski dla sie­
bie samych, wobec własnego kraju, wobec
wszystkich naszych wysiłków, zmierzających
do unowocześnienia naszego życia i naszych
urządzeń technicznych.

Często bowiem zupełnie opacznie odnosi­
my się do tego zagadnienia. Nie chcemy ro­
zumieć prawdy, że człowiek jeszcze nie zdo­
łał całkowicie opanować sił przyrody i „wy­
trzymałości tworzyw", że niekiedy najdrob­
niejsza iskierka przypadku czy niedopatrze­
nie spowodować może nieobliczalne katastro­
fy­

Jakże chętnie — strojąc się w togę Kato­
na — szafujemy wtedy nazwiskami, przerzu­
ta^ chcemy brzemię odpowiedzialności za
przypadek lub winę jakiejś jednostki na l ar­
ki ludzi, których „zwalczamy"

na innej zgo­

ła płaszczyźnie, jako polityków czy ludzi wła­
dzy.

Zderzą się gdzieś dwa wagony towarowe:
jeden naładowany węglem, drugi kartoflami,
zatarasują na parę godzin tor, no i niestety
pokaleczą konduktora, który przeoczył syg­
nał. Nazajutrz czytamy słowa, uogólniające
„katastrofalny

" stan naszych środków komu­
nikacyjnych; słyszymy pełne fałszywego pa­
tosu — bo z opozycyjno­politycznych pobu­
dek idące — nawoływania: minister do dy­
misji!; jesteśmy świadkami siejby pesymizmu
i niewiary w nasz poziom pogotowia technicz­
nego; pozostajemy pod wrażeniem sugestii, bę
dącej typowym przykładem kompleksu niż­
szości i słabości...

A czyż Stany Zjednoczone, Anglia, Niem­
cy lub Francja — a więc kraje o tak wspa­
niałym, szczytowym rozwoju techniki — da­
ją absolutną rękojmię że w nich to, co zwie­
my „katastrofą", jest uniemożliwione? Wręcz
przeciwnie. Najwspanialsze sterówce niemiec­
kie ulegają katastrofom podobnie jak i najbar­
dziej precyzyjne samoloty angielskie czy ame­
rykańskie. Wspaniała sieć arteryj kolejowych
Francji często jsst terenem okropnych wypad­
ków. Polska nie ma większego odsetka kata­
strofalnych wypadków, niż stare i zasobne
państwa na Zachodzie. Nie mamy więc potrze­
by ulegać ^odsuwanym nam s innych zgoła
przyczyn — przeważnie fałszywie pojmowa­
nej „polityki" — sugestiom.

Więcej roczucia własnej wartości i wagi
osiągnięć, zdobytych w tak krótkim stosun­
kowo czasie — powinno byó prseciwwagą w
tym kompleksie niżssości, który nam niepo­
trzebnie stara się podsuwać zła wola.

Wykrycie tajnych
agentur emigracyjnych

Policja w Białymstoku wpadła na trop szajki
tajnych agentów emigracyjnych, którzy werbo*
wali nielegalnych emigrantów zagranicę. Dzia#
łalność szajki datuje s:ę jeszcze od 1931 r

Emigrantów, przeważnie w wieku pokoro*
wym, wysłano przez „zieloną granicę

"
w Graje*

wie via Niemcy do Kanady, Argentyny i innych
krajów zamoi^kich, zaopatrując ich w fałszywe
dokumenty za wysokim wynagrodzeniem. Za
ułatwienie nielegalnego wyjazdu za granicę bra­
no przeciętnie po 2—3000 zł.

Czego nie wolno robić
gwiazdom filmowym

Publiczność jest przekonana, że gwia­
zdy filmowe prowadzą w Hollywood życie
godne zazdrości. Tak jednak nie jest. Głoś­
ni aktorzy i aktorki są skrępowani różny­
m' zakazami. Zakazy te figurują nawet w
Kontraktach, jakie podpisują zaangażowani
artyści. Brzmią one niekiedy ekscentrycz­
nie. Clark Cable, którego ulubioną roz­
rywką jest polowanie, musi się właśni©
wyrzec tego sportu. Wallace'owi Beery,
zi-palonemu amatorowi sportu lotniczego,
zabroniono dokonywać lotów ze swoim
prywatnym aeroplanem. Robert Taylor,
Warren Wiliams i Robertowi Montgome­
ry, którzy uprawiają grę w tenisa, rugby
i football — wzbroniono surowo udziału
w tych grach. Shirley'kc obstawiono dzie­
siątkami zakazów: m. in. nie wolno jej jcź*
dzić na rowerze ani ślizgać się.

TABELA LOTERII
Z dnia 23 września

Ciągnienie I i II
GŁÓWNE WYGRANE
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Zawsze i wszędzie pamiętaj
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105083 397 433 342 688 736 93 802 23
106476 353 803 909 11 25 107026 44 36
463 663 929 108220 614 61 854 79 936 76
109034 38 263 318

110212 837 111436 812 973 112013 103
13 231 113454 866 114208 343 49 113462
694 116255 713 86 902 117031 38 66 143
337 673 898 118307 50 419 762 119118 323
57 523 97

120163 246 759 984 121593 688 899
122149 284 329 412 620 48 59 725 123848
124477 969 92 125119 66 311 932 126144
481 618 890 936 127692 802 128585 94 943
66 129131 35 241

130041 144 478 691 94 770 131130 71
552 691 132364 352 772 133107 227 333
790 908 38 134488 536 957 135433 567
136375 137193 337 995 138049 104 32 233
583 89 664 723 842 980 139288 485 620 76?

140038 108 271 334 736 977 141162 494
539 69 986 142042 561 671 786 143452
144032 168 232 95 418 682 145156 604

432 67 630 768 829 970 78 79 67251 530 320 461 97 917 i77o,40 218 350 87 611 49 | 417 521 683 162793 986 163094 382 96181490568064687116626057984627­
57 791 947 69030 107 427 95 543 630 731

70077 85 562 702 71081 177 81 460 526
35 68 626 896 954 72094 172 314 473 99
589 696 860 73065 141 233 63 618 711 877
79 903 87 74123 75015 261 332 418 533 659

844 52 925 89 98 178107 206 470 527 49
659 81 95 964 179156 832 978

180109 245 337 48 400 7 708 834 935
181033 80 287 808 27 30 74 182011 34
14097230404445009161125831979

, 183020 227 514 608 87 962 184078 133 58760808316343435495233759644925256813637918666995618525065328
77059 266 87 349 572 819 78506 970 79042 ! 52 63 466 668 74 186889 905 187003 48
889128746985694735872 i 297 328 414 536 78 602 803 188003 243

80314 490 543 663 709 956 81355 481 50 | 70 404 51 520 634 38 838 189095 123 331165669074059905832820902383103650482849975
470 805 981 83093 105 70 335 77 696 828' 190020 64 334 37 93 453 70 508 613 89 782

900 191046 242 60 418 22 738 808 192248 381
91 470 510 674 819 920 29 193036 544 194158
30911526996505782

1
84051 52 93 194 210 99 374 415 361 624
84 388 963 85010 105 703 26 86033 296
310 434 79 688 753 87008 23 38 54 107
358 462 520 38 884 904 88033 260 98 423
84 592 674 902 89120 305 96 482 616 784
009 63

90032 109 19 393 511 73 663 783 930
•1239 307 403 94 525 655 737 88 903 33
92038 207 22 384 432 49 587 715 823 971
93141 364 71 426 702 49 914 94027 45 98
121 83 94 630 49 95027 416 70 641 937j6002453746876702340281813804852U 9611574205253104948057090669161239609273879930361316641

Ciągnienie III"Wygrane po 200 if
968 83 2081 308 455 770 3120 316 733 43
4095 105 307 85 91 468 899 5301 611 788

164264 384 834 996 165117 227 62 573 820
166198 674 847 167413 544 743 163100 230
367 627 702 54 169133 324 734 909

170327 171153 210 95 692 878 172464
541 725 890 173078 362 91 661 70 889
174345 722 175669 176089 820 88 961
177105 178254 776 179284 485 831 973 84

180196 595 655 131575 679 182125 63
376 548 616 13 92 883 183363 300 713
184771 185205 41 630 186064 180 438 617
970 187295 380 739 80 188141 387 411 42
358 745 811 189068 294 646 707 852 945 97

190183 351 477 652 748 849 938 191342
883 192067 284 323 66 473 657 193002 24
401 194226 564 93 866 963

Ciągnienie IV
GŁÓWNE WYGRANE
Stula dzłwuu wygnana zł 20-000 padła na

Nr 123343.
Zł 10.000 na Nr 45912.
21 5.000 o« N-rjr; 28527 86951 1173M 171344

148228 529 149029 551 842 953
150203 302 931 151497 701 898 132069

133 230 86 310 475 864 153287 654 912 23
31 154041 331 133065 171 319 717 156384
418 631 711 137290 521 22 622 706 942
158491 589 706 52 933 69 159012 311 60
460

160010 635 161205 47 942 162207 339
560 763 163463 542 96 970 164020 134 66
649 165234 45 92 378 630 166140 318 608
711 942 95 167211 629 94 829 939 168616
989 169076 430 539

170188 261 748 171633 724 54 964 172550
734 39 873 77 173394 327 174319 349 719
818 175520 176013 133 305 808 177831
178233 79 401 338 41 665 836 66 179365
73 445

180002 413 557 899 181072 220 801 991
182270 87 768 963 183072 284 372 471 89
958 184468 185166 92 610 828 910 24 43
186781 187301 906 92 188282 385 437 596
618 94 872 189414 519 686 750 996

190630 65 989 191118 310 86 703 78 192
173 192153 983 89 195265 S99 194560 754

Ciekawostki
Wyspy Mają się coraz droższe.

Zaostrzenie sytuacji m.ędzynarodo­
wej i powstające wc;%l obawy o trwa
łość pokoju wywołały w Anglii zapo*
tr&ebowtin:« na... wyapy. Sporo bo­
wiem osób lamor.nych, obawiających
s:« wojny, eądii, iż na wyapi«, anaj­
oiijącej się idala od centrów m.ej­
sk:ch i przemysłowych, bezpieczeń­
stwu bedzit większe. Działa tu zwła­
szcza ujawa przed nalotem z powie­
trza. Otóż na tle tego nowego zain­
teresowań.* dcko.łaoio już trenzakcji
sprzedażnych 40 wysepek w cenie o<ł
1CO0 do 20.000 funtów. Coraz wiek­
s-zy jednak popyt wywohije wzroafc
cen sprzedażnych. Do sprzedania jest
jeszcze wysepka Tiree w cenie 6.30O
funtów, Lsmore za 18.000 funtów,
Benecule za 12.000 funtów, Całf ©f
Man za 4.000 funtów. Wszystkie ta
wysepki znajdują się przy brzegach
Anglii.

"Większe wygrane padły w kolekturze

Katowice, Dworcowa 0.
OAOaial Choreów i, ul. Pocztowa S.

w a dniu ciągnienia 10.000 na nr 110034
w I dniu clugnienla 10.000 na nr 63490
w 11 dniu ciągnienia 5000 na nr 6345?

Dzienna tabela wygranych bezpłatni*
do przejrzenia.

J 2.000 na N-cy: 39387 53868 82802 132301
134269 157296 160091 184206,

Zł 1.000 na Nry: 1930 11089 116671 117382
36110 41698 43271 47056 4903) 59458 61935 684)0
73370 78235 93144 98345 99494 100932 106/71
136281 156612 168157 174161 183010 166766 193340
194597

Wygrane po 200 ił
431 530 66 798 1124 620 2444 3035 128

J68 94 561 4112 255 735 5027 6295 596 885
7391 465 8118 596 9045 121 98 577 729 852
962

10091 92 160 220 627 96 750 11266 536
618 709 891 12926 58 13307 35 42 487 500
14023 145 91 744 976 15384 689 16141 239
520 644 770 17286 95 424 545 812 18073

LOSY I-EJ KLASY
mm Isil €•• nabycia

w słynnej kolekturze

BRACIA SAFIER
Kraków, Rynek Oł. •.

10374 402 693 11492 626 774 851 939
12454 578 611 64 831 96 13190 218 916
14064 116 627 40 83 916 15030 216 456 546
629 78 702 16069 510 12 84 814 17480 927
18021 399 407 532 995 19017 110 657 701
977

20155 264 333 74 452 592 21141 251 85
426 621 788 961 22270 86 761 23475 698
24408 46 618 768 801 25116 292 455 82 528
643 852 26041 53 185 326 407 73 92 538
!7 98 690 767 834 27023 115 59 388 451
/O 737 81 26008 54 564 92 54* 9J041 98)
.150 347 484 889 ^

30297 481 692 945 34 31114 26% S07J
32058 868 33068 197 217 318 409 Sf 534!
657 79 733 817 34214 603 366S* J750«
38058 92 232 859 39034 247 5J0 89L9 96«!

40089 334 66 70 613 819 41809 706 41
42JJ8 SOŁ S5U .
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Wschód słońca: 5.24
Zachód słońca: 17,31

My biedni nie korzystamy..

Plotka o ślubie
P. Wojew. Grażyńskiego

Onegdajsza „Polonia", a za nią szereg
innych pism w Polsce zamieściła wiado­
mość o rzekomym ślubie małżeńskim Pana
Wojewody Grażyńskiego. Upoważnieni je­
steśmy do stwierdzenia, że wiadomść po­
wyższa mija się z prawdą.
fYRÓŻMEME ADWOKATA POLSKIEGO.

(—) Prezesem Międzynarodowego Związku
Adwokatów na ostatnio obradującym u Paryżu
kongresie \vvbranv został jedi oglośnie seirior
adwokatów krakowskich ądwOfcal dr Rowiński,
dotyckctatOWf wiceprezes tei organizacji

Dancing-Bar WOJKO
KATOWICE. UL . MICKIEWICZA 8, I. P . TEL.344-20.

PROGRAM WRZESIES

Atrakcyjna otwarci, sezonu Jesiennego 1937 r.
MARA MI. znakomity duet damakl

fRIO SAN DECK ICH, atrakcja taneczno akrobatyczna
ELLEN BANOMB. tancerka scen zagranicznych

L1U CYLIA1. urocza Węgierka
IGO KRAWOWSKI. słynny piosenkarz l kompozytor

ROMAN MESSING prezent* — bis famous Jazz
Sensacja! TI1E BLUE MOON ENSEMBLE Sensacja!

Yt soboty, niedziele 1 święta FIVE 0'CLOCKI
Loual otwarty do <todz. 5-teJ rano.

\ ­:
ZASTĘPCZA SłLŻBA WOJSKOWA

W KATOWICACH

(—) W pierwszych dniach października rb
*e„la w żv_cie zarządzenia Min Spraw We­
wnętrznych o powszechnym onowiazku zastęp­
czej służby woiskowei W mvsM okólnika wJadz
przełożonych Magistrat m. Katowic sporządził
spisy osób. podlecaiacyeh zastępczemu powsze­
dniemu obowiązkowi wojskowemu oraz plany
robót, które beda wykonane w zakresie zastęp­
czego obowiązku wojskowego. Osoby obowią­
zane do pracy zastępczej beda zatrudniam na
terenie Katowic przy robotach ziemnych, dro­
gowych itp W najbliższych dniach zostaną ro­
zesłane Co zainteresowanych wezwania do sta­
wienia sic do pracy. Każdy z wezwanych nmsi
przepracować po 6 dnt przez 5 lat z rzędu Za­
trudnieni przy pracach zastępczych otrzymają
wyżywienie woiskowe wzcl t. zw strawne.
Wezwani obowiązani sa w miarę możności zgła­
szać sie do pracy z własnymi narzędziami.
Wszelkich informacyi udziela zainteresowanym
Biuro Wojskowe Magistratu m Katowic ulica
Młyńska 4, 6-te Piętro pokój 84.

I «o*u,/c, u/.mruń" L ^ As IIIVłJ
POCIĄG POPUL. NA ŚWIĘTO LOTNICTWA

DO WARSZAWY.

(_) w sobotę 26 bm o gedz 23,42 wyje­
dzie do Warszawy specjalny pocias: popularny
wiozący wycieczkę śląska na uroczystości prze
kazania Pairu Prezydentowi i Marszałkowi Ry­
dzowi Śmiałemu 130 samolotów ufundowanych
przez społeczeństwo zrzeszone w LOPP. Nie­
zwyikly charakter tych uroczystości jak również
zapowiedź ciekawych pokazów lotniczych spra­
wiły, że POcisW ten cieszy sie d/użym zaintere­
sowairiem Wyjątkowo niska cena przejazdu
czyni 20 dostępnym dla wszystkich wyuo*si bo­
wiem w obydwie strony 11.— zł, w czym mie­
ści sie fciż c­płata wstępu na lotnisko na miejsca
stpecialnie rra trybunach dla uczestników wy­
cieczki zarezerwowanych. Karty uczestnictwa
Sprzedaje Ośrodek Propagandy LOPP w Kato­
wicach ul. Mariacka 5. tei. 334­49

POCIĄG POPULARNY DO POZNANIA.
(—) Liga Pop. Tur. organizuje na dzień 3

i 4 października br. pociąg popularny z Katowic
*k> Poznania na Wystawę „Sztuka — Kwiaty —
Wnętrze". Pociąg wyruszy z Katowic dnia 2. 10.
o godz. 22 .30, Chorzów M. 22.43, Tam. Góry
23.^0, Kalety 23.48, Poznań przyjazd dnia 3. 10.
o godz. 4.42. Powrót nastąpi dnia 4. 10 . o god»z.
22, Kalety przyjazd dnia 5. 10. o godz. 4.37,
Tarn. Góry 4.53, Chorzów M. 5.50, Katowice
6.02. Cena przejazdu tam i z powrotem 11.90
izłotych. Karty kontrolne sprzedają: kolejowa
•kasa biletowa w Katowicach okienko nr 1, hala 1,
Biura Podróży „Orbis" w Katowicach, Chorzo­
wie, Sosnowcu i Będzinie oraz „Wagons­
Libs/Cook" w Katowicach. Uczestnicy, dojeżdża­
jący ze stacyj odległych ponad 20 km od stacji
wyjazdowej Katowice korzystają z 50% zniżki
pojazdowej w obydwóch kierunkach.

KWITNĄ JABŁONIE I WIŚNIE.
(—) W ogrodach w Częstochowie oraz w

kilku sadach w Kawodrzy zakwitły po raz dru­
gi jabłonie, okrywając się pięknym, o silnym
zapachu kwieciem. W miejscowości Szflachcin
Lignowy w pow. tczewskim aakwitły po itz dru­
gi wiśnia. I

Cosąflzi Moimi o haniln naUMIIIII H
W związku z poruszanym przez nas zagad

nioniem handlu na wolnych torach w Katowicach
wywijała się ożywiona dyskusja, przy czym wy
tworzyły sio. dwa obozy: jeden żąda zlikwidowa­
nia handlu na wolnych torach, • drugi oświadcza
się za jego utrzymaniem. Ten drugi obóz jako
zasadniczy argument wysunął fakt, iż na wol­
nych torach uboga ludność ma możność zaopa­
trywania się w owoce i jarzyny po cenach niż­
szych aniżeli na targu czy i sklepach. — Tak
więc osią dyskusji stała się kwestja ubogiego kon­
sumenta owoców. — On sani jednak dotychczas
głosu nie zabierał i roztkliwiano się nad jego lo­
sem niejako poza jego plecami. — W dzisiejszym
numerze oddajemy głos reprezentantowi warstw
najuboższych, bezrobotnemu.

(Redakcja).

„W sprawie wolnych torów w Katowicach
rozgorzała polemika, w której i ja pragnę za­
brać głos dyskusyjny.

Jestem w sprawie o tyle zainteresowany,
że będąc bezrobotnym, dążę oczywiście do te­
go, aby kupić dobrze i tanio. Znam wolne to­
ry w Katowicach bardzo dobrze i

NIE JEDNO SPOSTRZEGŁEM, GO ZWY­
KLE UCHODZI UWADZE

przygodnego klijenta wolnych torów.
Kupić można na wolnych torach o wiele

taniej niż w hali targowej, ale tylko owoce,
pnemacione na marynaty i zaprawienie.
Zdrowe owoce nie są tak bardzo tanie, i co
najgłówniejsze, nie można skontrolować, czy
taka skrzynka czy koszyk rzeczywiście za­
wierają towar dobry.

Wiadomo każdemu, znającemu cokolwiek
stosunki, że rej na wolnych torach wodzą han­
dlarze żydzi zamiejscowi. Nie raz zauważy­
łem, jak handlarze ci byli czegoś nie pawni
i zdenerwowani — i wtenczas było można ku­
pić rzeczywiście tanio, tak bardzo tanio, że

Donu „Tutti b. 0. P. P.
"

Katowice, 24 września.
Doroczne uroczystości L. O . P. P . pod

nazwą „Tygodnia LOPP." odbędą się w
bież. roku na Śląsku w czasie od J6 wrze­
śnia do 3 października br.

Przygotowania do tych uroczystości są
w pełnym toku. W czasie tegorocznego
„Tygodnia LOPP." odbędzie się m. in.
otwarcie szybowiska w świętochłowicach,
poświęcenie i otwarcie wieży spadochro­

nowej w Bielsku, poświęcenie internatu dla
uczniów Szkoły Szybowcowej L. O . P . P .
w Aleksandrowicach oraz otwarcie kursów
akrobacji szybowcowej w Katowicach.

Na początek „Tygodnia" wspaniała
uroczystość odbędzie się w Warszawie, bę­
dzie to mianowicie przekazanie najwyż­
szym władzom państwowym 130 samolo­
tów ufundowanych przez społeczeństwo
zrzeszone w L. O. P. P,

Katowice, 24 września.
Świadczenia wypadkowe z Z. U. S .

przysługują ubezpieczonemu, który uległ
nieszczęśliwemu wypadkowi lub zachoro­
wał na chorobę zawodową i z tego powo­
du stał się częściowo lub całkowicie nie­
udolny do zarobkowania i niezdolność ta
fwała dłużej niż cztery tygodnie.

Świadczenia wypadkowe przysługują
również rodzinie ubezpieczonego, który
zmarł wskutek wypadku w zatrudnieniu
lub choroby zawodowej, przy czym śmierć
niekoniecznie musi nastąpić bezpośrednio
po wypadku.

Świadczenia dla członków rodziny nie

są zależne od tego, czy ubezpieczony po­
bierał rentę przed śmiercią, decydującym
ula prawa do świadczeń jest związek przy­
czynowy między wypadkiem lub chorobą
zawodową a śmiercią. Jeśli np. ubezpieczo­
ny pobierał rentę wypadkową z powodu
utraty nogi, a zmarł na tyfus, rodzina nie
ma prawa do świadczeń wypadkowych,
gdy natomiast ubezpieczony uległ urazo­
wi głowy, potem pozornie całkowicie się
wyleczył, a po pewnym czasie nagle zmarł
na chorobę mózgu, związaną przyczyno­
wo z urazem głowy, rodzinie należeć się
będą świadczenia, chociażby ubezpieczony
przed śmiercią nie pobierał renty.

Jeszcze rano nie miałem pieniędzy na tramwaj,
a teraz jestem już bogaczem.
— Domyślam się: wygrałeś na loterii klasowej.

Bitwa w rybnickim „Marokko
"

W Rybniku znajduje się przy ul. Ze­
brzydowskiej kolonia domków wojewódz­
kich zwana przez ludność Rybnika „Ma­
rokkiem". Nazwa się przyjęła. „Marokko"
rybnickie było w ub. środę terenem zażar­
tej walki kilku rodzin zamieszkujących
wspomniane domki wojewódzkie. Walka
wybuchła na tle zatargów, które datują się
od dłuższego czasu. W bijatyce używano

wszystkich przyborów począwszy od szta­
chet z płotu i kimieni, a skończywszy na
teporkach i innych kuchennych przybo­
rach. W wyniku walki szereg osób zostało
dotkliwie poturbowanych, a jednego z
walczących niejakiego Ign. Pandra z po­
ważnie okaleczoną głową musiano odwieźć
do szpitala Spółki Brackiej w Rybniku. —

Całą awanturę zl.kwidowała policia

PRZED III POLSKIM ZJAZDEM
MATEMATYCZNYM.

(—) W dniach 29 bm do 3 października obra­
dować będzie w Warszawie w gmachu Politech­
niki III Polski Zjazd Matematyczny. Podczas
zjazdu odbywać się będą posiedzenia ogólne z
odczytami oraz posiedzenia sekcyj z komiwr.ka­
tami i dyskusją. Ostatni dzień zjazdu poświę­
cony będzie jubileuszowi 65-lecia precy nauko­
wej prof. Samuela Dicksteina. Siedziba zjazdu:
Warszawa, Politechnika, Gmach Główny, Pol­
na 3 adres Sekretariatu: Warszawa, Politechni­
ka, Zakład Mechaniki Teoretycznej, pokój 63.

CORAZ WIĘCEJ PASAŻERÓW W ŚL. L . A.
(—) Według: danych . Wiadomości Statysty­

cznych" m Katowic autobusy Śląskich Linii
Autobusowych przewiozły w puesiecu sierpniu

rb 537 924 osób w 30 autobusach. W porówna­
niu z lipcem rb starrow? to wzrost przewiezio­
nych osób o 45119 osób. Na większa f rek wen­
cie wykazywała w sierpniu linia Katowice —
Siemianowice (62 536 osób). Katowice — Pie­
kary &I (72 694 osoby), i Katowice — Ruda
(53 983 osoby).

PRZED KONGRESEM TOWARZYSTW
OGRÓDKÓW DZIAŁKOWYCH.

(—) 26 i 27 bm. w Warszawie obradować
będzie V Wszechpolski Kongres Delegatów
Okręgów ł Towarzystw Ogródków Działko­
wych i Osiedli Kongres ten będzie tri e tylko
przeglądem prac dokonanych, lecz będzie usta­
lony takie program prac w związku ze znacze­
niem ogródków działkowych jako zagadnienia
państwowej w^gi*

żałowało się, iż nie ma się tyle pieniędzy, aby
móc zakupić większa ilo$ć towaru. Powodem,
tego zjawiska była

KONTROLA URZĘDU SKARBOWEGO.
W dniu IB bm. byłem również na wolnych

torach. Handel szedł w najlepsze, kiedy na­
gle ni stąd ni z owad zjawił się urzędnik skar­
bowy. Powstał ogromny popłoch i wynikiem
tego było przytrzymanie 11 wagonów bez a­
dresata, takich sobie bezpańskich wagonów,
oraz (jak opowiadali tamtejsi handlarze) około
300.000 złotych opłat, podatków i kar za nie­
dozwolony handel. Poza torami kryli się łyd­
ki i rwali sobie włosy z głowy, lamentując i
narzekając. Podeszłem do jednego takiego pła«
czącego handlarza i pytałem o cenę towarji.
Podejrzliwy kupiec zwlekał z odpowiedzią, do­
piero po nadejściu innych współplemieńców
dał się przekonać, że nie jestem „urzędem
skarbowym". No — i powiedział mi cenę, któ­
la była wyższą od cen w hurtowniach miej­
scowych. Nie może — powiada — sprzedać
taniej, bo opłaty są „wysokie", że nie będzie
można wogóle handlować, jaśli „tak dalej pój­
dzie".

Widać z tego, że
Z TYMI NISKIMI CENAMI NA WOL­

NYCH TORACH COS NIE JEST W PO­
RZĄDKU.

Czytam w „Polsce Zachodniej
", z 16 września

br. że jest rzeczą zupełnie jasną, iż klijent —
konsument nie wchodzi w to, czy sprzedają­
cy jest w porządku z opłatą podatku lub po­
stojowego, bo to już należy do władz... Ja z;i5
uważam, że kupić np. towar skradziony od
klijenta złodziejaszków czy też przedmiot ze
szmuglu, jest takim samem przestępstwem jak
kupowanie towaru z całą świadomością o tern,
że towar ten jest nieopodatkowany czy też
sprzedany „na szwarc". Kiepsko byłoby z na­
mi w Polsce, jeślibyśmy wszyscy zgadzali się
z poglądem „Obserwatora" z „Polski Zachod­
niej

"
bo w konsekwencji byłoby to godzić sie,

na wszystkie jakiekolwiek łajdactwa, byleby
tylko kupić tanio.

Zresztą nabywcami taniego towaru na
wolnych torach są tylko i wyłącznie ludzi*
lepiej sytuowani.

UBODZY ZBIERAJĄ ODPADKL
lub za przygodną pracę otrzymują resztki •
wagonów. Jako bezrobotny uważam, że ludzie
lepiej sytuowani mogą bez uszczerbku dla

swojej kieszeni kupić sobie owoców w hali
czy na straganie targowym. My biedni z woU
nych torów i tak nic nie mamy.

Bezrobotny obserwator.
2

Choroby dziecinne. W klinikach dal dzieci
stosuje sie naturalną wodę gorzką „Franciszka
Józefa" już przy małych, a uporczywych zapar­
ciach z dobroczynnym wynikiem. (o)

NOWY TYP KSIĄŻECZEK PREMIOWYCH
P.K.O.

Jak sie dowiadujemy. P K. O . z dniem
1 października rb wprowadza nowy typ ksU­
żeczek premiowanych (oszczędnościowych)

Zasady składania oszczędności na książecz­
ki premiowane P K. O 5­ei serii sa następują­
ce: Składka miesięczna wynosi zł 5.—. Ksią­
żeczki co 3 miesiące podlegają loscwtfwiu, przy
czym premie wynoszą od 50 do 500 zł Po 9%
latach oszczędzania tym systemem na książecz­
ce premiowanej figurować będzie suma 600 zł
po ton okresie przewidziane sa specjalne ore­
mie. t zw premie za wytrwałość Bliższe
szczeg6Jv w sprawie nowego "typu książeczek
premiowanych P. K. O. beda niebawem poda IS
do wiadomości publicznej. (o)

KIEPURA ŚPIEWA NA F. O . N.
(—) Po dłuższym pobycie za granicą Jan

Kiepura zawita znowu do Polski. Po krótkim
wypoczynku zamierza pobyt swój w Polsce za­
znaczyć pięknym czynem obywatelskim A mia­
nowicie pod protektoratem Marszałka Smigłego­
Rydza dnia 3 października br. o godz. 12 w sali
Domu Katolickiego, ul. Nowogrodzka 49 da kon­
cert, z którego dochód przeznacza na Fundusł
Obrony Narodowej. Koncert Kiepury przypada
na okres zapowiedzianego P< wszechnego Festi.
walu Sztuki.

Z ŻYCIA B. OCHOTNIKÓW ARMII
POLSKIEJ.

(—) W mb. niedzelę odbyło się w Katowi­
cach walne zebranie Związku to. Ochotników Ar­
mii Polskiej. Po dyskusji wybrano nowy zarząd
w skład którego weszli: radca Wilhelm Bobek
jako prezes, dr St. Kalinowski — wiceprezes,
por. Matusiak Władysław — sekretarz i Chmie­
lik Wiktor — skarbnik. Zarząd Oddziału ma­
cierzystego w Katowicach apeluje do b. ochot­
ników z lat 1918—20, by zechcieli pnzy*typi4
do Związku. Zgłoszenia pisemne należy kiero­
wać do Zarządu mieszczącego sie przy ulicy
Marszałka Piłsudskiego nr 27, I. p. w Katowi*
cach. Biuro czynoa we wtorki i piątki od godą
19-30.



nr. *t*
Jfflll " i

rwiK, arna £* to września l*si roku. Słr f.

HOTEL TURYSTYCZNY W GDYNI —
NIECZYNNY W OKRESIE ZIMY.

(—) Wobec zakończenia Beżowi wycieczko­
wego na wybrzeża, a <toiiwn 1 października rb.
zostanie *am.lonlęty na okres zimowy Hotel Tu­
rj*tye&ny Liffi Popierania Turystyki', mieswezą­
cy a!ę w dawnych halach Tangów Gdyń&kich.
Od dlnia otwarcia, tj. ­w e:%gm niespełna trzech
miesięcy, Masowy Hotel Tarystycwiy cieszył sif
niesłabnącym powodzeniem; przez hotel przewi­
nęło sif przeszło 20 tysięcy osób. W óm.u I-go
kwienia 1&38 r. po gruntownym odnowieńi-u Ho­
tel Turystyczny L. P T . w Gdyni zoetanie na
©owo oddany do uśytku towystów.

WYJAZD DZIEWCZĄT SZKOLNYCH
DO GORZYC.

(—) W ponledzlardk 21 bm wyjeżdża 120
dziewcząt szkolnych, zakwalifikowanych przez
lekarzy szkolnych do uzdrowisk, rm 30-dniowa
kuracje do uzdrowiska <łla dzieci mia-sta Kato­
wic w Gorzycach Rodzice zechcą zjawić słę. t
dziećmi punktualnie o swLz. 10 50 na dworcu w
Katowicach w hałl II.

PRZEMYT OBRAZÓW RELIGIJNYCH
Z NIEMIEC DO POLSKI.

(—) W Częstochowie została zatrzymana
przez funkcjonariuszy straży granicznej fur­
manka, powożona przez W. Sobieraja, na której
znajdowało się 1666 sztuk obrazów religijnych
(oleodruków), pochodzenia niemieckiego, oraz
10 kg sacharyny

CZYJE RZECZY?

(—) Dyrekcja Okreeowa Kolei Państwowych
w Katowicach zawiadamia ze w dniach 2 i 1
października 1937 r o c«dz 9 odbędzie sie licy­
łacia Przedmiotów, znalezionych na terenia ko­
leiowym tut okrezu a nieoodietych orzez wła­
ścicieli Licvtacia odbędzie sie obok ekspedycji
towarowe! u wylotu ul Pocztowe! Sprzedawa­
ne beda m ?n walizki, teczki skórzane kapelu­
sze, parasole parasolki. la*ki. części ubrań itp.

Z Katowickiego
ZMIAN i NA LINII ALTOBUSOWfcJ
KATOWICE — MICHAŁKOWICE —

TARNOWSKIE GÓRY.

(K) Jak n*sz korespondent michałkowicki
donosi, z dnem 1 października rb. nastąp ą pew­
ne zm:any w kursowaniu autobusów na prywat­
nej linii autobusowej Katowice — Michałkowi­
ce — Tam. Góry. W związku z przeniesień.em
garażów - — odohocłzć będzie z Piekar śląskich
do Katowic autobus o go<h. 7 rano. Odejście
ostatniego wozu z Katowic odbywać się będzie
0 góte. 22.30. Pcza tym od 1. 10. rb. wprowa­
dzone będą dawno oczekiwane zn:łki na prze­
jazdy wielokrotne systemem bloczkowym. Zn.ż­
Ła ta wynosić będzie na przejazdy dalsze 2Q%,
ca bliższe 10%. Oddany bcdz;e równocześnie do
ttżytku nowy wóz większy niż dotychczas fcur­
•uyące.

PROGRAM TYGODNIA L. O . P . P.
W BYTKOWIE.

(K) W związku z tygodniem LOPP. na te­
renie #miny Bytków, program — ustalony przez
czynniki obywatelskie — przedstawia się nastę­
pująco: w niedzielę 26 bm. o godz 16 ciekawy
j>okaz Straży Pożarnej a zakresu OPLG; tego*
dtiia o godz. 18 in terę srający wykład i wyświe­
tlanie przeźroczy przez p. Opokę kierownika
•akoły. Od 26 września do 2 października przed­
kładaną będzie po domach lista zbiórkowa, na
którą z upoważnienia komitet LOPP. zbierać bę­
dą dobrowolne datki pp.: Szafraniec i Lebioda.
Tydzień LOPP. zostanie zakończony w dn. 3 . 10 .
tfb. kwestą uliczną, przeprowadzenie której po­
W.erzonem zostało miejscowej Ochotniczej Stra­
ty Pożarnej.

Z Mysłowic
O. Z. N. W MYSŁOWICACH PRZYSTĘPUJE

DO PRACY

(M) Miejscowy zarząd O Z N podale do
wiadomości, że wszelkie sprawy organizacyjne
Załatwia sekretariat, który obeerite mieści sję
w domu miefefcim przy ul. StrumieńskieKO 12
\ czynny iest we wtorki I czwartki od zodz. 17
do 19. Pierwsze żebranie informacyjno • orga­
nizacyjne odbędzie sie 10 października rb.
NOWOOTWARCIB fcINA W MYSŁOWICACH.

Po gruntownej renowacji, otwarte toBtanie dziś
w Mysłowicach kino „Adria", które swym wyglą­
dem wewnętrznym o ile nie przewyższa, to do­
równuje najlepszym kinoteatrom Śląska. Właści­
cielem kina „Adria" jest znany na tut. terenie p.
Józef Feliks, który zarezerwował dla swego kina
najlepsze polskie i zagraniczne obrazy. Na otwar­
cie swego kina mimo niebywałych kosztów za­
kontraktował perłą filmów polskich pt: „Bnachor",
jest to dramat czarujący i przepiękny pod każdym
względem przewyższa aajlepsze filmy zagranicz­
ne. W filmie tym wystąpią najdawniejsi artyści
polscy, .lak nas zapewnia właściciel kina dołoży
en wszelkich starań, by publiczność była z wy­
świetlnych tam filmów pod każdym względem
zadowolona (o)

OKRADAJĄ SZKOŁY.

(M) W ub środę złodzieje wikradłł ale tfo
ttkoly powszcebned priv pi. MarsfcaAa Piłsud­
ekfeto I spladrnwałl prawią wszystkie szafy i
stoły, ftabiertiac przedmioty większe! wartoiof
orat gotówkę Prawdopodobii>e ci sami złodzia­
łt wtamałi sit do ••siedniego budynki Semina­
rium Ochronisrsfc kradnąc Przedmiot? więk­
szej wartości Strat narażie nie ustalono Do­
chodzenie prowadzi miejscowa policja.

łVfnni czy nie winni?,,.

Sensacyjny proces
przeciwko magistrackiemu radcy budowlanemu

Inź. Sikorskiemu i towarzyszom
Prsy wielkim zainteresowaniu publiczności

rozpoczął się wczoraj przed sądem okręgowym
w Katowicach sensacyjny procce Łucjana Si­
korskiego, radcy budowlanego magistratu! Sta
nisława Beszcsyńskiego, kapitalisty z Kato­
wic i Antoniego Balzera prokurenta odlewni
żelaza, zam. w Mikołowie. — Akt oskarżenia
zarzuca głównemu oskarżonemu Sikorskiemu
wydanie w charakterze urzędowym niezgod­
nego z prawdą zaświadczenia, że teren, przy
ul. św. Barbary, należący do obu dalszych
oskarżonych, nadaje się do zabudowania.

ZA WYDANIE TEGO ZAŚWIADCZENIA
OTRZYMAŁ ON 25 TYSIĘCY ZŁOTYCH

i to 12 500 zł od Beszczyńskiego i tyleż od
Balzera.

Dzięki temu zaświadczeniu Beszezyflsk1'

i Balzer mogli sprzedać wymieniony teren Za­
kładowi Ubezpieczeń Prac. Umysłowych w
Chorzowie, zarabiając na te) transakcji 350
tys. złotych.

Ponadto akt oskarżenia zarzuca Sikorskie­
mu

ZŁOŻENIE FAŁSZYWYCH ZEZNAŃ

w procesie cywilnym Zakładu ubezpieczeń z
Beszczyńskim i Balzerem.

Około gedz. 9 oskarżeni zajmują przezna­
czone dla nich miejsca. — Niebawem na salę
wchodzi sąd.

Rozprawę prowadzi wicepr. I, o. dr Sto­
dolak, wotują sędziowie Kaucki i Zdankiewicz.

Oskarżenie wnosi wiceprokurator Rieger,
bronią mec. Prus i Sojka. Nadto w charakte­
rze powodów cywilnych zgłosili swój udział
w procesie adwokaci Michejda i Karpiński.
Wysokość powództwa wynosi 10 tys. zł.

Już u wstępu rozprawy mec. Prus wno­
si o niedopuszczenie powództwa cywilnego

ze względu na toczący się osobno proces cy­
wilny. Wnioskowi temu sprzeciwia się adw.
Karpiński, podnosząc, że powództwo cywilne
wytoczono tylko przeciw osk. Balzt wi, któ­
rego osoba procesem cywilnym nie jest obję­
ta.

Stanowisko mec. Karpińskiego popiera o­
skarżyciel publiczny.

Sąd postanowił powództwo cywilne dopu­
ścić.

Po sprawdzeniu person&lij oskarżonych na­
stępuje odezytanie aktu oskarżenia.

Akt oskarienia
W roku 1927 nabył osk. Baszczyński do

spółki z osk. Balzerem, teien przy ul. Sw. Bar­
baiy w Katowicach od hr. Thiele — Winkle­
ra — za około 470.030 tys. zł. Cichym wspól­
nikiem ich do wys. 6 proc. był już wówczas
Sikorski.

W marcu 1928 r. zwrócił się Zakład Ubez­
pieczeń Społecznych, Oddział w Chorzowie do
Syndykatu Hut Żelaznych, na ręce dyr. Bal­
zera z zapytaniem, czy Syndykat zamierza
snzedać parcelą przy parku Kościuszki. Na
pi?mo to odpowiedzieli oskarżeni SeszczyńsW
i Balzer — i odtąd rozpoczęły się pertraktacje
o nabycie wspomnianej parceli. Zakład zamie­
rzał parcelę nabyć, jednak uzależnił kupno
od przedłożenia miarodajnej opinii czy i w ja­
kim stopniu parcela ta zagrożona jest przez
roboty górnicze. W kilkanaście dni później osk.
B Soczyński przywiózł do Zakładu pismo U­
rzędu Policji Budowlanej z 18 maja 1928 r.
wraz z planem sytuacyjnym. Z dokumentów
tvch wynikało, że na parcelach można wybu­
dować domy, składające się z parten i dwuch
pięter, przy odpowiednim skotwiczeniu, lub
nawet budować bez żadnych zastrzeżeń, przy
czym opinia wydana została — jak to w niej
dosłownie uwidoczniono „po skomunikowaniu
sie z Urzędem Górniczym". — W oparciu o te
d.l umenty Zak*dd powj\i.l nr] wałę nibycia
terenu od osk. Beszczyńskiego i Balzera, co
też nastąpiło kontraktem notarialnym z dnia
14. 6. 1&28 r. za cenę ponaJ 800.000 zł.

Dopiero w roku 1938 wyszło na jaw, że
DOKUMENTY URZĘDU POLICJI BUDO­

WLANEJ SĄ FAŁSZYWE.
Osk. Besżczyński i Balzer wiedząc o tym, że
teren jaki sprzedają Zakładowi nie nadaje się
do zabudowy, przy pomocy osk. Sikorskiego
wprowadzili tenże Zakład w błąd, przy czym
na „transakcji" tej zarobili w ciągu kilku mie­
sięcy zawrotną sumę ponad 330.000 złotych,
wkładając gotówką w całości zaledwie około
120.000 zł.

Jak więc doszło do wystawienia dokumen­
tów urzędowych, których treść była niezgodna
a prawdąT

Otóż w czasie, kiedy Zakład zakupił od
osk. Beszczyńskiego i Balzera przedmiotowy
teren nieruchomość ta była tak dalece Łagro­
lona robotami górniczymi kopalni „Wujek",że
conajmniej w 86% nie nadawała się de zabu
dawania. Jedynie mały skrawek w północno­
wschodnim jej krańcu mógł być zabudowa­
nym. Okoliczności te znane były oskarżonym
którzy już w pertraktacjach z Albrechtem peł
nomocnikiem hr. Winklera zdołali dzięki te­
mu uzyskać znaczną obniżkę ceny kupna. —
Istotnie też kilka dni później, w dniu 18 ma­
ja 1928 r. osk. BeszczyfiSki dostarczył Zakła­
dowi pismo wraz z planem sytuacyjnym, po­
wołujące się na autorytet Urzędu Górniczego
w Katowicach.

TAK PISMO JAK I PLAN Z 18. 5. 1029
ZASŁUGUJ NA SZCZEGÓŁOWI OMÓ­

WIENIE.

Wyszło ono z Magistratu z niewłaściwie umie­
szczoną pieczęcią, beż jakiejkolwiek sygnatu­
ry akt. Pismo podpisał adca Maciejćzyk, kto
ry wprawdzie tastępował ^* w nzie nieobee
nosci — radcę Sikorskiego jako szefa Policji
Budowlanej, w tym jednak dniu urzędował

W jego zastępstwie mimo obecności osk. Sikor­
skiego w biurze! Kopię tego pisma wpisano
do dzienn^a z r. 1928 pod datą z roku 1930,
po czym po kilku latach znaleziono ją w ak­
tach, dotyczących ulicy §w. Jana. Plai. podpi­
sany został przez Płaczka, który również
przybił na nim pieczęć: ,.Zbadano przez Poli­
cję Budowlaną

" Przy kopii, która została w
Magistracie, brak planu oraz jakichkolwiek
innych załączników, które były do niej dola­
ne.

. Tak z tych szczegółów wynika, pisma te nie
zostały wygotowane przez Urząd Policji Bu­
dowlanej w normalnym trybie. Chodzi teraz o
ustalenie kto i w Jaki sposób spowodował wy­
stawienie tych dokumentów.

Nie ulega wątpliwości, że w dniu 18. 5. 1928
r. mieli je w rękach radca Maciejćzyk, bu­
downiczy Płaczpk, asystent admin. Nowacki
orai- ref. techn. Trzcionka. Maciejćzyk podpisał
pismo, podsygnowal kopię, porobił poprawki
w tekście, Płaczek sygnował pismo i kopię o­
raz podpisał i uzupełnił plan — Trzcionka
uzupełnił plan, Nowacki zrobił poprawki na
oryginale pisma. Trzcionka i Nowacki twier­
dzą stanowczo, że cokolwiek robili, wykony­
wali na polecenie Płaczka. Płaczek zaś i Ma­
ciejćzyk stanowczo stwierdzają, łe

DOKUMENTY SPORZĄDZONE ZOSTAŁY
PRZEZ OSK. SIKORSKIEGO A IM TYLKO

PODSUNIĘTE DO PODPISU.

Posłaniec od osk. Sikorskiego przyniósł Płacz­
kowi od jego szefa pismo i szkic do sygnowa­
nia, podając, że sprawa jest już zbadana przez
radcę Sikorskiego i że jest bardzo pilną, bo
Balzer czeka. Płaczek więc niewiele myśląc
i nie sprawdzając przedłożonych dokumentów,
zaopatrzył p W swoje signum i urzędową pie­
częć. Tenże posłaniec zaniósł następnie doku­
menty Maciejczykowi, który widząc signum
Płaczka poprawił pismo pod względem języ­
kowym i podpisał.

Trzeba naznaczyć, że osk. Balzer zeznał,
iż bez wiedzy Sikorskiego p.smo nie niosło
wyjść z Magistratu, oraz, że jego zdaniem —
Sikorski znał treść tego dokumentu, który wy
stawiony został za jego wolą . wi°

dzą.
Odnośnie kwoty 25.000 zł, której wypłace­

nie osk. Sikorskiemu os arżeni nie negują —
wszyscy trzej mniejwięcej zgodnie tłumaczą,
że było to wynagrodzenie za nraoę oraz za
utracony aysk. Mie' oni bowiem zam ar wy­
budować na zakurzonych terenach osiedla,
którego budowaniem miał się zajii osk. Sikor­
ski, za co otrzymałby pewien precent w zy
skach w formie dożywotniej renty. Bówno­
cześnie owe 25.000 zł stanów;ły zapłatę za
pracę osk. Sikor&k.cgc, który wyprać >wał plan
zabudowania terenu. Oskarze: twierdzą, że
plan ten powinien być w p­ siadaniu Zakładu,
gdyż oddali go Dyrektorowi Guni.

JEDNAKŻE DYR. OUNtA NTE FRZYPO­
MINA SOBIE, BY MU WRĘCZONO JA­

KIEŚ PLANY
I nigdzie te* nie znaleziona ich.

Go do zarzutu fałszywych aeznan, to spra­
wa miała przebieg następujący Zakład Ubez­
pieczeń Społecznych zaskarżył osk. Reszczyń­
skiego z tytułu nabycia od niefo terenów przy
ul. Barbary o olbrzymią sumę 1.400 MO zł. W
toku tego prtcetU składał zaprzysiężone zezna­

nia osk. Sikorski. Zeznał on pomiędzy Innymi,
że sporny teren objęty jest planem zabudowy
miasta Katowic. Okoliczność ta jest nieprawą
dziwa a osk. Sikorski o tym wiedział.

ZNAMIENNY WNIOSEK PROKURATORA

Przed przystąpieniem do przesłuchania o-»
skarżonych, prokurator wnosi, by każdego a
oskarżonych przesłuchiwano osobno w nie­
obecności innych oskarżonych. Wniosek sw«'j
uzasadnia rozlicznymi sprzecznościami w do­
tychczasowych zeznaniach poszczególna :h o­
skarżonych. — Obrońca Prus oponuje przeciw
temu wnioskowi a sąd podziela jego opinię

Jako pierwszy
ZEZNAJE ŁUCJAN SIKORSKI.

Do winy się nie przyznaje. Twierdzi, że leref
przy ul. św. Barbary istotnie do zabudowy się
nadaje, gdyż nie wykonuje się tam od kilku
lat prac górniczych i teren ,.j\:ż się uspokoił"*
„Zakład Ubezpieczeń atakuje mnie z zacie­
kłością — mówi oskarż. Sikorski — bo kierow­
nicy jego obawiają się odpowiedzialności wo­
bec swych władz przełożonych, ii przez 8 lal
palcem nie ruszyli w sprawie zabudowania
tych terenów".

Tymczasem dzisiaj zabudowanie terenu
w^bec zmiany prawa górniczego — jest zna­
cznie trudniejsze, niż było w r. 1928. — Od­
nośnego planu sytuacyjnego osk. — jak twier­
rtzj _ nie rysował, ani zaświadczenia nie wy­
stawiał, i
ZROBIŁ TO PŁACZEK BEZ JEGO WIEDZY,

pismo dał do podpisu Maciejczykowi, j.iko nie­
fachowcowi. — Jaki Płaczek mógł mieć w tym'
interes, tego osk. nie wie.

Sąd: Czy w dniu 18. 5. 1928 był pan w biu-'
rze? f

Osk.: Nie pamiętam. \
Prokurator przedkłada akta prywatne hr.,

Thiele-Winklera, z których wynika, że Sikor­
ski brał udział w pertraktacjach o sprzedaż
terenów. Wobec tego Sikorski cofa swe poprze­
dnie twierdzenie, iż z Albrechtem się nie sty­
kał.

W związku z zarzutem fałszywych zeznart,­
oskarżony podtrzymuje swe zeznania w proce­
sie cyw., że tereny są objęte planem zabud ­
wy. Osk. zaznacza, iż nigdy nie twierdził, że,
są objęte planem prawomocnym.

ZEZNAJE Z KOLEI OSK. STANISŁAW
BESŻCZYŃSKI.

Do winy się nie przyznaje. Terenów nie naby!
dla spekulacji, ale by stworzyć sobie źródło
dochodu przez wybudowanie osiedla urzędni­
czego. W tym celu wspólnie z Balzerem za­
biegali o uzyskanie pożyczki z Banku Gosp*

Kraj. i dlatego zwrócili się do osk. Sikorskiego
o wypracowanie planów. Pożyczki jednak nie
uzyskali. Próbowali też stworzyć spółkę budo­
wlaną, ale również bezskutecznie. — Wówczas
osk. otrzymali oferta na kupno tych terenów
przez Zakład Ubezpieczeń w Chorzowie. —i
W magistracie w policji budowlanej był razenE
z dyr. Szczurem. Z kim rozmawiał, tego oski
nie pamięta. Zaświadczenie o możność, budo­
wania na tych terenach otrzymał i wysłał li­
stownie Zakładowi. Po kilku tygodniach tran­
zakcja z Zakładem została zawarła. Jakieś 6S
tygodni później zjawił się w mym "biurze p*

radca Sikorski i podniósł, że nasze postępowa­
nie było w stosunku do niego nieodpowiedniej
Ostatecznie zgodziliśmy się na odszkodowanie
25 tys. zł i ja mu wpłaciłem połowę tej sumy*

Sąd: Czy p. Sikorski także pertraktował %
Albrechtem?

Osk.: Nie pamiętam, ale nie wykluczone*
Sąd: Czy opinię otrzymał pan z policji bu­

dowlanej, przy współudziale r. Sikorskiego?!
Osk: Nie wiem — z dyr. Szczurem byliś­

my __ jak sądzę — u Płaczka. Z Sikorskimi
nigdy w tej kwestii nie mówiłem.

W trakcie swych zeznań osk. Besżczyński
tak się uniósł, ii uderzył pięścią w pulpit. —

Przewodniczący przywołał go do porządku*
Osk. twierdzi dalej, że po wysłaniu w dn. 18
maja zaświadczenia do Zakładu dalszych za­
biegów nie czynił.

Tymczasem powód cyw. adw. Michejda]
przedkłada list osk; do Zakładu z dn. 2 . 8 ., W
którym zapytuje się o stan sprawy i zgadzaj
się na pewne ustępstwa.

W trakcie zeznań osk, Baszczyńskiego Ho­
chodzi kilkakrotnie do scysyj między oskarżo­
nym a aaatępcanti powoda cywilnego, co zmu­
sza sąd do ponownego napomnienia oikarie­
nefo a aagroeeniem stosowania sankeyj. ^

(Dokończenie na ftoonie 10-Uj.)
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Z Chorzowa
GÓRNIK TARGNĄŁ SIĘ NA SZTYGARA.
(=) Na terenie kopalni „Łagiewniki" robot­

frik Maksymilian Marek zadał nożem kilka cio­
•ów sztygarowi tetee kopalni Multano. Ciężko
ranny sztygar przewieziony został do szpitala
fcpólki Brackiej Sprawca usilowaueso zabój­
stwa oddał sie w rcce policii Zajście powstało
tka tle zamierzonego przeniesienia Marka do
fajieso działu pracy w kopalni. Policii prowa­
dzi dochedzenia.

Z Śwlgtochłowlcklego
Z ŻYCIA ZW. I RODŹ. REZERWISTÓW

W CHROPACZOWIE.
(ś) Koła Zw. Rezerwistów w Chropaesowie

urządziło w niedzielę 19 bm. tzw. „Dzień Rezer­
wisty'* dla propagandy celów Zw. Rezerwistów.
W sobotę 18 bm. popołudniu urządzono zawody
aportowe, wieczorem capstrzyk i zabawę tanecz­
ną. W niedzielę o godz. 5 rano orkiestra Zw.
Rezerwistów odegrała na ulicach gminy Pobud­
kę. O godz. 9, po odebraniu raportu przez ko­
mendanta powiatowego por. Zawad»zkiego udano
się w licznym pochodzie miejsc. Koła Z. R . i są­
* ednich Kół.z Łagiewnik i Goduli oraz licznych
towarzystw miejscowych ze sztandarami do ko­
ścioła na nabożeństwo, które na intencję Z R.
odprawił ks. wikary Krzystclik. Po nabożeń­
stwie udano się w pochodzie pod pomnik po­
wstańców, gdzie w hołdzie złożono wieniec, zaś
prezes koła p. nacz. Przybyła wygłosił przemó­
wienie o celach i zadaniach Z. R. Następnie od­
była się przed władzami Z. R. defilada, a potem
w ogrodzie ..Kasyna" uroczystość ślubowana no­
wych członków. Podniosłe przemówienie wy­
głosił prezes Okręgu Śląskiego Z. R. p. r ejent
dr Mazurkiewicz, a ślubowanie odebrał prezes
powiatowy Z. R . pow. świętochłowickiego p. na­
cic-łnik migT Stachu-rskr, który przy tym prze­
mówił także do nowych członków. Obecni byli
również wiceprezes powiatowy p. inż. Wójcicki,
komendant powiatowy por. Zawadzki, sekr. po­
wiatowy p. mgr Dyrda, z Łagiewnickiego Koła
prezes p. Kukuła, sekr. Skutnik i p. nacz. Pluta,
z Goduli kom. koła p. Myrtek. z Chropaczowa
wiceprezes p. dyr. Farny, inż. Federowski, nacz.
Nawrat, sekr. Kilka, kem. por. Maternowski,
kom. Kowalczyk, :nsp. Dworaczek, nacz. Żelaw­
sk>, kom. Michalik, ławnik Dymek i i. Po połu­
dniu odbyły się na stewie przy Piaśnikach za­
wody kajakowe i koncert. W uroczystości wzię­
ły liczny udział miejscowe organizacje społeczne
ze Zw. Powstańców śląskich na czele, okazując
w ten sposób Zw. Rezerwistów 6woją sympat-ę.
Sprężystą organizacją Dna Rezerwisty kiero­
wali sekretarz Koła p. Kilka i komendant por.
Maternow s-ki. Z początkiem września członko­
wie ćwiczący wzięli udział w ćwiczeniach tere­
nowych pod komendą komendanta por. Mater­
riowskiego, wespół z kołem z Łagiewnik. Ro­
dzina Rezerwistów pod kierunkiem prezeski p.
Pieczkowej zorganizowała dla swych członkiń
kurs robót ręcznych pod kierownictwem p. mgr.
Dziędzielewskiej i kurs sanitarny pod kierowni­
ctwem insrr. P. C. K. p. s ztygara, Michalika.

Z Pszczyńskiego
MIŁA UROCZYSTOŚĆ W oMILOWICACH.

(P) W Śmiłowicach odbyło sie staraniem ad­
mmhstraitora miejscowego dworu z ramierria Za­
rządu Przymusowego Dóbr księcia Pszczyńskie
go p. Mosza święto dożynek Na urozmaicony
program tej miłej uroczystości złożyły sie: orze
mówienie, tańce i złożenie wieńca dożynkowego
w ręce gospodarza. Wieczorem odJbyła sie za­
bawa ludowa która w miłym nastroju przeciąg­
nęła sie do późnei nocy Dopiero teraz tak pię­
kny zwyczaj ludowy, dawniej na tutejszym te­
renie zupełnie zapomniay. został zowu przywró­
cony.

Z ŻYCIA POWSTAŃCÓW W WYRACH.
(P) One­gdaj odbyło sie nadzwyczajne zebra­

nie grupy Związku Powst. & we Wyrach, na
którem oprócz spraw bieżących, członek zarzą­
du pow Robert Kopiec zaznajomił zebranych
ze znaczeniem ustawy o zabezpieczeniu bytu
niepodległościowców. Następnie referent związ­
ku Bortel Paweł omówił sprawę ciężkiego po­
łożenia mniejszości polskiej w Niemczech, wy­
nikiem czego uchwalono rezolucje protestacyjną.

Z Rybnickiego
NOWE Li&IE AUTOBUSOWE W POWICIE

RYBNICKIM.

(R) Swego czasu Śląskie Linie Autobusowe
u ruchamilv iinie autobusowa Katowice — Ry­
bnik — Jastrzębie Zdrój, która cieszy sie ol­
brzymia frekwencja Byliśmy jedynym pismem
które zwróciło sie z apelem do dyrekcji Śląskich
Linn Autobusowych, ażeby pomyślało o urucho
mieniu dalszych linii autobusowych w pow ry­
bnickim Z zadowoleniem witamy wiec urucho­
mienie dalszych linii autobusowych na teren.e
powiatu rybnickiego. Uruchomiono lanie Rybnik— Rydułtowy — Pszów — Brzezie. Czas trwa­
nia jaodióży do Brzezia wynosić będzie 50 mi­
nut, do Pszowa 25 minut Następna rrowa linia
autobusowa łączyć będzie Rybnik. Chwałowice
Michałowice Świerklany Górne Wreszcie trze
Cła linia autobusowa łączyć bedzje Rybnik —
Wodzisław - — Jastrzębie Do Wodzisławia czas
Jazdy wynosić będzie 20 minut do Jastrzębia
JO minut Rozfefład iazdy na poszczególnych D­
Tiiach iest następujący: Rybnik — Brzezie: Od­
Hazd z Rybnika 6 i 12,05. tylko do Pszowa o
Kodz p.40, 14.35 i 1J.05 i 19,35. Rybnik — Wo­
dzisław — Jastrzębie 9,40. 14.35 i 17 05 Tylko I
,to WoU&awift o 7-©i (w cojfeieA) 11.30 t 19.1

W przykrej sprawie
„Polska Zachodnia" w onegdajszyim numerze

poświęciła dużo miejsca t. iw. „sprawę O. Woj­
ciecha", którą żywo zainteresował sie ogół spo­
łeczeństwa polskiego na Śląsku. W związku z
tym artykułem na łamach wydawnictw Polonii
(„Polonia", „Siedem Groszy", „Kurier Wieczor­
ny'4) został zamieszczony komunikat p. t . „W
przykrej sprawie", który bardzo odbiega od
istotnego stanu rzeczy.

Komunikat na wstępie stwierdza n. p.,ie
przeniesienie O. Wojciecha na inną placówkę „w
pewnych kołach świeckich, które sympatyzowa­
ły z oso-bą proboszcza klimzowieckiego, wywoła­
ło niepożądaną reakcję... W związku bowiem z
zarządzeniem władz zakonnych pewne organiza­
cje świeckie zaczęły zwoływać zgromadzenia
protestacyjne".

Rzecz miała się wręcz odmiennie. Oto akcja
katolicka zorganizowała akademię pożegnalną z
okazji odejścia O. Wojciecha, zapraszając na tę
akademię wszystkie organizacje świeckie z Klim­
zowca. A kiedy zostały ujawnione przez O. Woj­
ciecha, zarzuty przeciw O. O. Poradzie i Gaboro­
wi, został utworzony na podstawie uchwały ze­
branych specjalny komitet, w skład którego we­
szli prezesi wszystkich organizacyj polskich, a
wiec organizacje kościelne i świeckie. Memoria­
ły i listy były podpisywane przez: Katolickie
Stowarzyszenie Mężów, Katol ckie Stowarzysze­
nie Kobiet, Chór Kościelny, Katolickie Stowa­
rzyszenie Młodzieży Męskiej, Katolickie Stowa­
rzyszenie Młodzieży Żeńskiej, Krucjatę, Katolic­
kie Towarzystwo Polek przy N. P E., Związek
Powstańców śląskich, Towarzystwo Polek, Od­
działy Młodzieży Powstańczej, Towarzystwo
Przyjaciół O. M P ., Związek Strzelecki", Związek
Podoficerów Rezerwy, Z. Z. P. filia Metalowców,
Z. Z . P . filia Górników, T. C. L. i Radę Rodzi­
cielską.

Sprawą O. Wojciecha zajmują się więc nie
pewne organizacje świeckie, ale komitet, w skład
którego wchodzą właśnie prezesi wzgl. przedsta­
wiciele powyższych organizacyj. Komitet ten za
swą dotychczasową działalność dostał pełną a­
probatę na zgromadzeniu międzyorganizacyj­
nym w dniu 19 bm. i dalej został mocą uchwały
tego zgromadzenia utrzymany przy życiu.

Dalej mówi komunikat, że „z całą tą gor­
szącą akcją odbyła się w tych dniach wizyta naj­ i

wyższego zwierzchnika Zakonu generała Marii
Bella" z Rzymu, co nie jest zgodna z prawdą,
gdyż wizyta generała odbyła sie w związku i
światowym kongresem profesorów kolegiów ea­
konnych, jaki odbył się w tyra czasie w Krako­
wie, a tylko i okazji pobytu swego w Polsce za­
jął się powyższą sprawą.

Wiele jest nieścisłości w Polonijnym komuni­
kacie, tak, jakby zainteresowana czynnriki chcia­
ły nie wyjaśnió, ale zaciemnić tę całą sprawę i z
rozmysłem jakby chciały „ku Jigorsaeniu pu­
blicznemu" ludzi zorientowanych wprowadzić w
błąd opinię publiczną.

Komunikat życzy sobie, by nie dochodziło na
tym tle „nadal do gorszących debat publicznych",
że „sprawa ta jest w samej istocie nie wielkiego
znaczenia".

Otóż dzięki mądrej i rozważnej postawie Ko­
mitetu deibaty publiczne w sprawie O. Wojciecha
rozpatrywanej wyłącznie na podłożu polityczno­
narodowym, stały się okazją do publicznego po­
głębiania uczuć narodowych i godności obywa­
telskiej. Rozumiemy, że autorzy komunikatu
traktują tę sprawę, jako „rzecz nie wielkiego
znaczenia", ale dla nas jest to sprawa bardzo
ważna, arcyważna — bo wchodzi tu w grę cześć
armii polskiej, dobre imię obrońców ojczyzny i
godność narodowa na każdym odcinku, nawet
wśród zwierzchności zakonnej.

Wreszcie komunikat życzy sebie, aby „nie
mieszały się czynniki nie powołane do wypowia­
dania nieopatrznych sądów i poglądów", z czego
należy wywnioskować, że są inne czynniki, po­
wołane „do wypowiadania nieopatrznych słów i
poglądów", widać to zresztą z komuuikata My
zaś oczekujemy tej chwili, by jak najprędzej za­
jęły się tą sprawą czynniki powołane do strze­
żenia interesu państwowo-narodowego w naszym
województwie, bo one, mamy tę nadzieję, opatrz­
nie osądzą i ustalą pogląd na tę sprawę, wyma­
gającą gruntownej naprawy

Sprawa O. Wojciecha, ze względu na wagę
ujawnionych zarzutów jest nie tylko przykrą
sprawą, ale bolesną sprawą, uwitą z cierni, kol­
ców, raniącą przez to boleśnie poczucie damy
narodowej — właśnie jakby — o ironio — z oka­
zji 15-lecia przyłączenia Śląska do Polski —
(Ale to już nie z winy O. Wojciecha).

Z sali sadowej
Na ławie oskarżonych w Katowicach

zasiedli wczoraj awanturnicy z Chełma
pow. Pszczyna, a mian. Jan i Józef Licho­
tcwie, Edward Kołodziej i Klemens Gału­
szka. Akt oskarżenia zarzucał im napad na
Józefa Baliona z Chełma i ciężkie poranie­
nie go i pokłucie nożami. Na rozprawie
oskarżeni przyznawali się do winy, tłuma­
cząc się, że działali w stanie nietrzeźwym.
s?d skazał awanturników na kary po 6 mie­
sięcy więzienia.

Anna Ostrówna z Katowic odpowiada­
ła wczoraj przed sądem za podrzucenie
swego 2-tygodniowego dziecka. W dniu 5
bm. przechodząc ulicą Poniatowskiego,
skorzystała ona, że w sieni domu pod nr 26
nie było nikogo i pozostawiła tam swe
dziecko. — Sprawa Jednak wyszła na jaw
i sąd skazał niegodną matkę na karę 6 mie­
sięcy więzienia.

Sensacyjny proces
(Ciąg dalszy ze strony 9-tej.)

ZEZNANIA OSKARŻONEGO BALZERA

nie wnoszą wiele nowego. Potwierdza on swe
zeznania złożone w dochodzeniach. Z Sikor­
skim rozmawiał tylko dwa razy przygodnie.
Natomiast z Płaczkiem pozostav:ał w serdecz­
nych stosunkach. Uważa, że Płaczek samo­
dzielnie tej sprawy nie mógł załatwić.
• Po krótkiej przerwie

SĄD PRZYSTĘPUJE DO PZESŁUCHI­
WANIA ŁWIADKÓW.

Jako pierwszy zeznaje inż. Kosuth b. naczel­
nik okręgowego urzędu górniczego w Katowi­
cach. Udzielił on szereg wyjaśnień technicz­
nych, które pozostają w kompletnej rozbieżno­
ści z twierdzeniami osk. Sikorskiego. — Tere­
nem przy ul. św. Barbary zainteresował się
dopiero na skutek zapytania dyr. Ligonia, któ­
ry tam chciał kupić od ZUPU parcelę. Oświad­
czy* mu wówczas, że teren pod zabudowę się
nie nadaje. Taką samą opinię wydal również
na żądanie ZUPU. — Twierdzenie osk. Si­

korskiego, jakoby lereny te były objęte planem
zabudowy Katowic nie polega na prawdzie.
Najlepszym tego dowodem jest fakt, że dopiero
w roku bież. zajęto się ich zbadaniem.

Św. Niestrój, kier. wydzirłu Zakładu Ubez­
pieczeń z Chorzowa. Ze sprawą terenów przy
ul. św. Barbary zetknął się pierwszy raz w r.
1936, gdy zwrócił sie do niego dyr. Polskiego
Radia Ligoń z propozycją kupna części terenu.
Po upływie paru dni dyr. Ligoń zawiadomił
świadka, że z kupna rezygnuje, bo teren nie
nadaje się do zabudowy. Świadek powiadomił
o tern dyr. Gunię, który skierował swe preten­
sje do magistratu w związku z wydaniem fał­
szywego zaświadczenia. Wówczas sprawa wy­
szła na jaw i zakład wytoczył Beszczyóskie­
mu 1 Sikorskiemu proces cywilny. — Świadek
zeznaje również, że na rozprawie cywilnej osk.
Sikorski twierdził kategorycznie, że tereny
przy ul. św. Barbary objęte są prawomocnym
planem zabudowy.

Na tern rozprawę przerwano do soboty
godz. 9­ej.

Rybnik — Świerklany odiazd 8,15 [ 13,15. Ry­
bnik — Katowice: odjazd z Rybnika 8.11. 10 .
14 10, 16.30 i 18 .30

POWIATOWY POKAZ OWOCÓW
W RYBNIKU.

(R) W szkole rolnicze! w Rybniku urządzo­
ny został powiatowy pokaz owoców. 0

'twarcia
pokaźni doketnałp statysta Wyglenda w obec­
ności przedstawicieli miejscowych władz ogro­
dników zawodowych, działkowców. Tolników,
absolwentów szkoły rolniczej. W nakazie bie­
rze udział ponad 70 wystawców z 380 ekspo­
naUcui i próbkami owoców. Uizjtf w wysta­

wie biorą takie: Stacia Ochrony Roślin. Ziedn.
Fabr. Zw Azotowych w Chorzowie i Mo6cicacii
i Sp Akc. Azot w Jaworznie Bardzo efekto­
wne stoisko wystawiła z artykułami ogroduir
czymi Spółka Akc. ,R6!nik'ł z Rybnika. Wy­
stawa cieszy sie liczna frekwencja zwiedzają­
cych

ZJAZD ŚPIEWAKÓW Z RYBNICKIEGO.
(R) W najbliższa niiedziele odbędzie sie w

Ryfbniku wielki zoazd śpiewaczy okre«u rybnic­
kiego Udział w zieidzie zgłosiło 20 chórów W
programie zjazdu S" pomisy ł zawody śpiewa­
cze na sali botehi ..Świerklaniec'* w Rybniku

Z Tarnogórsklego
Z MAGISTRATU TARN. GÓR.

(T) Na ostatnim posiedzeniu magistratu 20
bm. uchwalono wysłać delegację na uroczystość
przekazania samolotów w Warszawie. Wyrażono
itgodę na uJokowanie Pogotowia Ratunkowego w
strażnicy ogniowej w Lyszczu. Budżet bekoniar­
ni miejskiej na rok 1937-38 uchwalono w usta­
lonej wysokości. Wyrażono zgodę na zamianę
parcel pomiędzy gminą miejską a miejsc, oby­
watelami oraz ustalono warunki zamiany. Wszy­
stkie wnioski o subwencję odroczono do końca
roku budżetowego. Poza tym magistrat uchwa­
lił naukowe opracowanie archiwów miejskich,

UROCZYSTOŚĆ POWSTAŃCZA
W STKZYBNICY.

(T) Grupa Związku Powstańców u/rządził*
podniosłą uroczystość powięceiiia pomnika pole­
głego powstańca podczas III powstania śp. Braj­
licha. Przy udziale wszystkich organizacyj miej­
scowych odprawiono nabożeństwo za poległych
powstańców. Następnie wyruszono na cmen­
tarz, gdzie ks. proboszcz Moc odprawił modły,
zaś starosta Mierzwa udekorował pomnik krzy­
żem zasługi na Śląskiej Wstędze Waleczności.
Po uroczystości odlbyła się defilada organizacyj.
Następnie złożono wieniec na pamiątkowej pfy­
cie powstań śląskich. Po obiedzie nastąpił kon­
cert w parku hutniczym, zaś wieczorem zabawa
taneczna.

NOWY KURS STENOGRAFII POLSKIEJ.

(T) Towarzystwo Stenograficzne rSten v" ^
Tarn. Góradi rozpoczyna z dniem 1 paździer­
nika rb. nowy kurs stenografii polskiej 1 pisa­
nia na maszynach w Państwowym Gimnazjum
przv ul Marsz. Piłsudskiego Wpisy przy!muje
sie codziennie w Państwowym Gimnaznm ci
godz. l&­n20 do dnia 1 października rb.

Z Lublinieckiego
OSOBISTE.

(L) Ks proboszcz Józef Dwucet z Lulblfrtci
otrzymał nominacje na stanowisko dziekana de~
kanantu lublinieckiego. Nominatowi życzym?
wszelkiej pomyślności i owocnej pracy na no­
wej platcówoe.

SFAŁSZOWAŁ KSIĄŻECZKI P. K . O .
(L) Ostatnio przytrzymano Stanisława For­

nakzyka robotnika z Częstochowy, który na
podstawie książeczki PKO. swezo brata usiło*.
wał oodiać w pewne! aigencii pocztowej w Po­
wiecie kwotę 50 zł. Oszust przerobi! kwotę I.-*
zł w książeczce na 601. podrobił datownik i pod
Cis a legitymowali sie dowodem osobistym oraz
ksiaieczika wojskowa brata Fornalczyka odda*
no do dyspozycji władz sadowych.

WYPADEK SAMOCHODOWY.
(L) Na szosie Kochanowice — Lisów sdarzyl

aię wypadek aamochodowy. Z Kochanowic, po
luroczystym bierzmowaniu, którego udzielał ks*
sufragan Bieniek jechali autem ks. Gąska z Ko­
szęcina, ks. Herman z Sadowa i ks. Brzezina
superior o<>. Oblatów % Lublińca. W pewnej
chwili przy mijaniu samochodu, jadącego z prze­
ciwmej strony, aoito najechało na kamień i przea
powstały stąd wstrząs otwarły się drzwiczki,
po czym zatrzaśnięte przez gwałtowne uderze­
nie o przydrożne drzewa wyleciały, złamawszy
ks. Hermanowi w dwóch miejscach nogę. Na­
stępnie auto podrzucone rozpędem runęło na
drzewo przy szosie, przy czym z auta wyrzuceni
zostali ks. Herman i ks. Brzezina. Ostatni ooV
niósł szereg obrażeń wewnętrznych. Ciężko po­
kaleczonego ks. Hermana odwieziono do szpitala
w Lublińcu. Księża jechali z Kochaniowic do
Olszyny, gdzie ks. sufragan w następnym dni«
udzielić miał aakramentu Bierzmowania.

Z Bielskiego
JESZCZE JEDNA OFIARA BOJÓWEK

ŻYDOWSKICH W BIELSKU.

(B) W dniu 22 bm. około godz 20,15 w par­
ku miejskim na Strzelnicy w Bielsku 21-!etnia
Genowefa Jasińska została napadnięta przez
kiDku żydów. Doznała ona kilka ciętych ran gło­
wy Krótko PO wypadku zjawiiła sie policia I
przeniosła Jasińska na komisariat w Bielsku,
skąd karetka pogotowia ratunkowego została
iprzewi-ezioua w stanie groźnym do szpitala w
Bielsku Za sprawcami policja wdrożytfa docho­
dzenia. Jasińska iest łttft 5-ta ofiarą żydowskich
bójek.

Z Cieszyńskiego
POŻAR W HAŹLACHU.

(C) Dnia 20 bm po południu wyjbuchl potiar
w domu murowanym krytym papa Rudolfa La­
budka w Haźlachu. Ogień zniszczyli dach 1 rze­
czy przechowane na strychu oraz przyfoudowa*
ne chlewiki

BŁYSKAWICZNY TURNIEJ SZACHOWY
W CIESZYNIE.

(C) W niedziele 3 października rb odfbedzi*
sie doroczny błyskawiczny turniej szachowy o
nagrody w lokalach restauracji p. Kukuczki w
Cieszynie Górny Rynek 1 d. 5. Stowarzysze­
ni i niestowarzyszeni miłośnicy tej grv zechcą
zgłosić swój udział do dnia 3 października rb.
w tejtże restauracji Wpisowe 50 gr. od osotoy.
Dla .Jkilbiców" wsteo wolny. Uzyskane fund&sn
z wpisowego i ewentualne dobrowodne datki
przeznacza sie w całości na nagrody. PoczateJC
turnieju o zoidi. 10
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Życie gpcgfewe

Wszyscy sportowcy
przy głośnikach!
DzH odczyt prezesa Si. O. Z. P. N.

Insp. Źółtaszka.
Dziś. w oiątok o godz 18 45 prezes Si. O

Z. P. N . insp. Józe< Żółtaszek wydosi przez
radio w Katowicach dłuższa aktualna prelek­
cje sportowa na tematy interesujące w o6ec­
irel chwili ogói pilkarstwa śląskiego Spodzie­
wać sie należy, że wszyscy zwolennicy oifki
nożnei beda o tej porze przy głośnik ach dila
zaznajomienia sie z tvmi uprawami

Turnie] juniorów
w szczypiórniaKu
W niedzielę, 26 bm. odbędzie się na boi­

skach Okr. Ośrodka W. F. i K. S. „Diana" w
Katowicach wielki turniej juniorów w szczy­
piórniaku o puhar przechodni prezesa SL 0­
kręg. Związku Piłki Ręcznej p. Wielgosza.

Początek zawodów o godz. 10­tej, poprze­
dnio raport i defilada zawodników przed wła­
dzami Okręgu. — Do turnieju zgłosiło się 12
drużyn. — Zawodnicy nie mogą przekroczyć
17 roku życia.

Impreza zapowiada się bardzo ciekawie i
Jest pierwszą tego rodzaju w Polsce.

Jędrzejowska w szpitalu
Jak się dowiadujemy, Jędrzejowska umie­

izczona została w szpitalu St. Vincent w Los
Angeles. Nogę naszej tenuistki włożono w
gips. Przez kilka^ najbliższych miesięcy Ję­
drzejowska nie będzie mogła startować,

Sukcesy Szamoty w Ameryce
Znany zawodowy kolarz polski Szamota,

wygrawszy dwa wyścigi przeciwko czołowym
kolarzom amerykańskim, uzyskał engagement
na dalsze występy. Program startów Szamo­
ty przedstawia się następująco:

25 września w Toronto, od 2—8 paździer­
nika w Nawarę, od 24 do 30 paźdz. w Fila­
delfii oraz od 11 do 27 listopada w Nowym
Jorku, Po tym terminie Szamota startować ma
jeszcze w Chicago, Milwaukee, Cleveland,
Pittsburgu, St. Louis, Cansas City i Indiano­
polis.

Włoszki zwyciężają

w Paryżu
W Paryżu rozegrano międzyj aństwowy

mecz kobiecy w lekkoatletyce Francja — Wło­
chy. Zwyciężyły Włoszki w stosunku 48:36
pkt. Na uwagę zasługują wyniki Włoszki Te­
stoni, która wygrała 8 konkurencje, a miano­
wicie: 80 m — 10,4 sek. wzwyż — 145 cm.
wdał — 528 cm.

Sportowy Apollo
W Paryża odbył się ciekawy konkurs na

najpiękniejszego atletę Europy w roku 1937.
Międzynarodowe jury przyznało pierwsze
miejsce Francuzowi Jacąues Pasąuet, 2) Chri­
sa (Włochy), 3) Rollet (Francja), 4) Cottier
(Szwajcaria).

Z wydawnictw
„TURYSTYKA \PYSOKOG6RSKA".

Z. Klemensiewicz dorzucił do swych prac Jeszcze Jt­
ftną. Tym razem dał zbiór wskazówek, co zabrać 1 jak
postępować w górach, ażeby wspinaczka górska stała
•le źródłem radości. Zwiążle i rzeczowo poucza laika
o rzeczach 1 sprawach, których brak znajomości może
$tać B!Q W górach powodem przykrych, czQ«to nawet
tragicznych zdarzeń. Z przyjacielska, troskliwością
autor wtajemolcta czytelnik* W przygotowania do
górskich wypraw, troszczy się o odzie* 1 sprzęt, ana­
lizuje życie w górach, zaznajamia z terenem 1 Jego
pokonywaniem, wakatuje na niebezpieczeństwa, Orał
prdkrefila etyczną stronę turystyki. Kwestie te Ilu­
struje szeregiem fachowych, starannych rysunków.

W sumls stworzył podręcznik, który w pewnym sen­
sie upoważnia do realizowania skrytych marzeń mie­
szczucha. Przepiękna zdjęcia gór porywających nie­
samowitą grozn __ są nleprzepart3 zachętą do za­
waroia z nimi przyjaźni. Patrząc'aa nl< które foto­
grafie gór, jut doznaje sie dziwnych u-gać. objawia­
jących się drżeniem ty£elc 1 gę«ią skórą. Znikną Je­
dnak te objawy, gdy czytelnik pilnie zastosuje się do
wskazówek autora. Nawet najbardziej „szary czło­
wiek" z błotnistych dolin 1 piaszczystych równin mo­
le spoufalić się z górami, zostać z nimi aa ty, ale...

Ale jeden warunek: koniecznie należy przestudio­
wać „Turystykę. Wyaokogdrską" Z. Klemensiewicza.
A wtedy zmaiele znacznie liczba ofiar pochłanianych
rokrocznie przez zachłanne sfery. Trzeba tylko, ażeby
społeczeństwo książką tego rodzaju traktowało tak Jak
należy, a więc jak przyjaciela ostrzegającego przed
niebezpieczeństwem 1 spieszącego dobrymi radami z
pomocą.

Ekstrakt mądrości tycia w górach 1 estetyczne wy­
danie całości — tworzą Jeszcze Jedno ogniwo w litera­
toist o turystyce górskiej, ktdi powlnoo objąć rze­
szo czytających. — Książka wyszła nakładom Głównej
Koięgarnl Wojskowej. lfST r. Str. 1». Oeaa ii «.*.
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Niedawno zakończył twe obrady wielki pan arabski kongres zwołany w Bludanie (Syria) z udziałem delegatów wszystkich krajów
arabskich. Obrady kongresu były poświęcone sprawie projektu podziału Palestyny na państwo arabskie i tydowskie. Projekt ten
spotkał się z bardzo surową krytyką wszystkich delegatów, biorących udział w konferencji, która przemieniła się w wielką manife*

stację protestacyjną. Na naszym lewym zdjęciu prezydium kongresu. Na prawo obrazek z winobrania w Zaleszczykach.

Mo»i leJMd Europu
"«'•"• Hniy

W dniach 2 i 8 października odbędą się w I Do chwili obecnej wpłynęły zgłoszenia:
Warszawie międzynarodowe zawody lekko-1 Finlandczyka Hoeckera, który będzie biegał
atletyczne, organizowane przez KS. Warsza-lna dystansach 3 i 5 kim, Belga Mosterta (800
wiankę. |m. i 3 kim). Zapewniony jest nadto start Niem

0 mistrzostwo bokserskie Śląska
BKS. Nowy Bytom - Ruch Wielkie Hajduki

W piątek 24 bm. o godz. 20 na sali Kasy­
na Hutniczego w Nowym Bytomiu, odbędą się
zawody o drużynowe mistrzostwo Śląska po­
między BKS. Nowym — Bytomiu a Ruchem
Wielkie Hajduki.

Zawody zapowiadają się bardzo interesują­
co, ze względu na dobrą formę zespołów. B
K. S. po ostatnim wysokim zwycięstwie w So­

snowcu zajmuje obecnie drugie miejsce w ta­
beli. Drużyny wystąpią w pełnych składach:

BKS: Jabłonka, Dziura, Krawczyk, Chro­
bok, Pandera, Lukaszczyk, Bański, Kiesse­
weter.

Kuch: Jasiński, Korzeniec, Manecki, Bie­
nek, Waloszek, Wiedeman, Kolonko, ^"razi­
dlo.

snierce
Jeden z amerykańskich działaczy w spor­

cie szermierczym, Russel, zaprojektował mię­
dzynarodowy turniej szermierczy, który był­
by swego rodzaju pucharem Davisa w szer­
mierce.

Szczegóły tego projektu przedstawiają się
następująco:

Reprezentacje szermiercze poszczególnych
państw, w składzie 2 zawodników (1 zapa­
sowy) rozgrywałyby między sobą spotkania w

trzech broniach: florecie, szpadzie 1 szabli.
Turniej rozgrywany byłby najpierw w kon­
kurencji strefowej. Rozgrywki strefy europej­
skiej musiałyby być zakończone do 1 stycznia
1939 r. Zwycięzcy stref spotkaliby się w fina­
le w ciągu roku 1039 w Nowym Jorku, a to z
okazji światowej wystawy, jaka w tym okre­
sie mieć będzie miejsce w tym mieście.

Międzynarodowy Związek Szermierczy
projekt powyższy już otrzymał.

Zdjęcie nasze przedstawia greckiego premiera Metaxaea, witającego uroczyści* wra»
i innymi dostojnikami państwowymi, zwycięż kich lekkoatletów greckich, po ich powrocie
z Bukaresztu, udzie odnieśli wspaniale zwycięstwo w ogólnobałkańskich mistrzostwach

lekkoatletycznych, wygrywając 12 pierwszy eh miejsc na 18 spotkań,

ców Harbiga na 400 i 800 rn. Leichuma ni
100 m i sok w dal oraz Weinkoetza w skokifj
wzwyż.

'
Z naszych zawodników startować będą mu

in.: Noji na 3 i 5 kim, Kucharski na 800 m,
Gąssowski na 400 i 800 m, Zasłona na 10Q
m i 200 m, Garnuszewski w skoku wzwyż.

Zawody odbywać się będą na stadionie
Wojska Polskiego. Organizatorzy czynią sta­
rania, aby sprowadzić na start do Warszawy
jeszcze Woellkego (Niemcy) w kuli i Dara«
nyi'ego w dysku.

Belgia niezadowolona ze zmiany fen em i Paliła
Wiadomość o przełożeniu przez belgijski

związek piłki nożej meczu z Polską na rok
1939 wywołała w prasie belgijskiej liczne
krytyki.

Sekretari generalny Związku p. Verdyck
musiał w związku s tym złożyć w dzienniku

„Les Sports" wyjaśnienie, ze zmiana terminu
nie została spowodowana złą wolą związku
belgijskiego, lecz jedynie trudnościami w zna­
lezieniu wolnego terminu w roku przyszłym,
w którym rozgrywane będą mecze o mistrzo­
stwo świata.

TURNIEJ GIER SPORTOWYCH OMP.
Zarząd Okresu ° -* o Oddziałów Młodzieży,

Powstańczej urządza 9 i 10 października w No­
wym Bytomia turniej siatkówki, koszykówki i
Pijrg­pongu o nagrody i dyplomy.

Startowe wynosi: w siatkówce i koszyków^
ce 1.50 zł od drużyny w ping­pongu od druży­
ny 2 — zł. double 1.50 et pojedyncze 0 75 zł

Losowanie odbędzie sic 8 października rb.
w świetlicy oddziału w Nowym Bytomiu, tu
Nicdurrrego 4. |

Zgfoszcnia należy kierować: Paweł Swobo*
I da Lipiny. huta ..Silesia" do 4 października.
RADA M. RYBNIKA UCHWALI KRE­

DYTY NA BUDOWĘ STADIONU.
W Srode 29 bm. odbędzie sic posiedz>T?;<5

Rady Miejskiej miasta Rybnika Na porządku
obrad posiedzenia znaidzie sic szerez ważnych
spraw M. in. punktami znajduje sie takżo
sprawa uchwalenia krodvbu tra wykończenia
miejscowego stadiomi sportowego. O spraw:t
tei pisaliśmy swego czasu już bardzo szeroka
Żywimy nadzieje, że ojcowie miasta R.vbn;ka
nareszcie zrozumia potrzebę istnienia stadionu
w Rybniku i na jego wykończenie uchwai*
kredyt

ZWYCIĘSTWA BIELSKIEGO WKS­.t.
W dniu 19 bm odbyły sie w Bielsku WN

W04x koszykówki i siatkówki o mistrzostwa*
W K S-ów pomiędzy WKS. Tam. Góry —
WK$ Bielsko. ;

W koszvkówoe zwyciężył WKS. BieJsko w
wysokim stosunku 68:3 (38:1) Zdobytymi punk
*ami podzielili sie: Kościelny 28, Nikiel 24 Zyt*
kowski 8. Wojtas 6 i Kubik 2.

KAJAKOWCY NA START.
W ramach tegorocznego święta Obwoda P«

W. urządza Obwodowa Komenda PW. zawody
kajakowe otwarte dla wszystkich kajakowców.
stowarzyszonych \ niestowarzyszonych powia­
tów bielskiego* bialskiego żywieckiego oraf
miasta Bielska.

Zawody przeprowadzone zostaną w nastę­
puj ac ych konkurenci ach:

Dwójki wyścigowe l km \ 5 km; dwójki tu­
rystyczne 1 km i 5 km;, dwójki mieszane 1 km.
Jedynki (na Z osoby szlywniakach) 1 km; skła­
daki 5 km

Start na malej przystani stawu SUesia *
Ct-ftchowicadi Początek o godz. 14

Zgłoszenia przyjmuje Komenda PW. Biała.
Dom domierza, tei 38-70.

ZAWODY LEKKOATLETYCZNE
ŚWIETLIC POWSZ. M. KATOWIC .

19 bu., odbyły się na boisku Okręgowego 0­
środka WF IV a rzędu zawody lekko-atletyczne
Świetlic Powszechnych m. Katowic o Nagrodę
Wędrowną prezydenta miasta dra A. Kocura.

W zawodach brały udział świetlice: „Fozwój
Dąb, „Jedność" Katowice. „Zorza", Zawodzie I
.Kultura" Bogucice.

Wyniki: 100 m — Lyttek R. 12,2, 200 m —»
Sikorski R. 26,4, 400 m Sikorski R 68,6, 800 m
Gajos 2,23,4, 3000 m Nyc 11,43, kula Michalski
10,97 m, granat Tszampel 61,39, dysk Tszampel
226,31, skok wzwyl Stroko«,65 m, wdał Lyttek
6.36 m, sztafeta 4x100 1) jflfcltura" 66,4, 2) Roz*
wój, 3) Jedność, 4) Jedność II.

1 miejsce zdobyła świetlica „Rozwój" 127 pkt^
|2) Jednoić 87K, B) Kultura 69tf, 4) Zorza ­ pkt­
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teatrów
i kin

TEATR IM. ST. WYSPIAŃSKIEGO
W KATOWICACH.

REPERTOAR.
Piątek o fod*. 2 „Freuda teoria •nftw", vytUP

Romanówoj 1 JklaazyAtklego.
Sobota o godi. 1S .30: „Grube ryby" dla srkól.
fobota o gcdi. Ul „Gdzie diabeł nie iuote'*t
Niedłlela o godx. 16; „Grube ryby".
Ntedilala o godi. 20; „Roiwód".
ronled*ialek o godi. 21: Wyitęp Teatru „Crlcot".
Wtorek o godi. 20: „Rozwód".

„Freuda teoria snów"

Pzlś o gods. 20 występ Roiuaiu>wny t Moszyńskiego
W komedii Cwojdzińskiego p. t. „Freuda ttoila snów".
Pozostałe bilety tylko ua II p. do nabycia w kasie
teatru.

„ Cricot", Teatr Awangardy
dnje wlecaór w Katowicach „Serva Padrona" Pergolesl
{i auirgkty s 17-go wieku), p erwowzór npery Buffo.
Interpretator/y aceniczni z Krukowskiego Instytutu
Jklu/ycanego. dyryguje Leon Arten. Kostiumy według
7.>Ki«unta Wahsze»sklego. „Serce Panny Agnieszki",
»ui realistyczna groteska Józefa Jaremy w wykonaniu
Klubu ArtTPtów w Katowicach. Występ Teatru „Cri­
•ot" odbędzie się w poniedziałek 27 września o godz. - i .

Koncert Jerzego Gardy
ir.nkoiułtego barytona teatru „La F< ala" w Mediolanie
w/b\idził olbrzymie zaiutereaowanie. Koncert odbędzie
sic w piątek 1 października o godz. 20.

leatr im. St. Wyspiańskiego na prowincji
RUDA śL. — piątek, dola 24 września o godz. 19:

„Grube ryby" dla bezrobotnych.
FIELSZOWCE — w poniedziałek dnia 27 września

• gwdi. 19.30: „Gdzie diabeł oie mo>.«".

KINOTEATRY W KATOWICACH
od wtorku 24 września:

CAriTOL: „Ziemia błogosławiona".
CASINO: ,.I>oróżkarz nr 13".
COLOSSELM: „Madame Lenoz".
R1ALTO: „Atak o świcie".
STYLOWY: ..Książątko", „T}lko raz kochała".
UNION: „W zamieci żelaza 1 ogulu", „Pitol mlnl­

•ter tańczy".
ZAWODZIE — ATLANTYK: „Confetti" oraz ca

OgClne żądanie „Trędowata".
BOGUCICE — BAJKA: „Ordynat Mlechorowski" 1

^.Zuzanna idzie w świat".

Wiadomości gospodarcze
URZĘDOWA CEDUŁA GIEŁDY ZBOROWEJ

I TOWAROWEJ W KATOWICACH
l dnia 23 września.

Ceny rozumieją eji »a 109 kg w tlotych parytet wago*
Katowice, vo handlu hurtów, te tadunkach wugonowych

Kursy ustalone na podstawi© cen transakcyjnych:
żjto 21.50, Pszenica zbitraua 30.00, Mąka pszenna gut.
I wyciąg. 0 —30 proc. 40.00, gat. I -A 0 65 proc 43—
4:* 50. Mąka żytnia gat. I 0-50 proc. 3350—31*.75. gat. I
0—65 proc. 82.50 —3­.7 5, Otręby pszenne ftredi.le przem.
stand. 1525 -16, żytnie 15.00, Kuchy lniane 23.00, Zlem­
uiakl-^adulna 4.90—5.

Ceny nabiału.
Na posiedzeniu Komisji Njtowań Cen Nabiału przy

Izbie Przemysłowo-Handlowej w Katowicach w dulu 21
bm. ustalono następujące ceny nabiału; MLEKO (w
litrach) w półhurcie 22—23 gr, w detalu 26—28 na mia­
rę w półhurcie 24—25, w detalu -8­30 gr w butelkach.
Ceny podwyższone od 10 września. Tendencja mocna.
Odczuwa się brak mleka ua rynku, spowodowany zmia­

inne miejscowości:
CIIROTACZOW — 8LA.SK: „Sobowtór Jacka Mortl­

mera" i „Kariera panny Joanny".
CHORBOW — APOLLO: „Dyplomatyczna Łona",

. . Mi . -trzuwle płunoty". — ROXY: „Eskapada Weroni­
ki' , „Dzikie ścieżki". — DELT A: „Po burzy", „Król
But toki".

LI PINY — COLOSSEUM: „Parada miłość." 1 „Wła­
dca Kalifornii". — APOLLO: Dedektyw „Helena Ga­
vliaw". — CAS1NO: „Pieśniarz Wiednia" 1 „Pokusa".

MIKOŁÓW — AKD1A: „Sam na »am" 1 „Blaly ta­
rzan".

MYSŁOWICE — ODEON: „Królowa tańca".
HELIOS: „Postrach opery".

NOWA W1ES — PIAST: „Książątko". __ SIEN­
KIEWICZ: „Wyspa w płomieniach" 1 „Toni s Wie­
dnia".

OKZEGOW — CASINO: „Wiedeń szaleje". „ Pod
dwiema flagami".

PAWŁÓW — EDEN: „Boccaclo" 1 „Jeitem nie­
winny".

PIEKARY Śl — APOLLO: „Czarujące oczy"1„Daj
mi tw© serce".

RADZIONKÓW — CASINO: „Będzie lepiej"1„Mo­
ja gwiazdeczka".

RUDA — APOLLO: „Postrach ope»­y" 1 „Confetti".
RYBNIK — APOLLO: „Szesnastolatka" oraz „Ma­

fleaay klmi". HELIOS: „Z miłości dla ciebie" oraz
krzydła nad Haiialulu".
SIEMIANOWICE — KAMERALNE: „O.dynat Ml­

chorow" 1 dalszy ciąg „Trędowatej".
ŚWIĘTOCHŁOWICE — APOLLO: „Moskwa —

Szanghaj", „Zb unt owa na" .
1AKN. GÓRY - ŚWIATOWID: „Blond Carmen".

nami w odżywianiu bydła, wskutek długotrwałych da­
tmt&m aleroulowycł). MASŁO: (w kg) I gat. (masło
wyborowe) w hurcie 8.30—3 .H0 zł, w detalu 3.80, II gat.
(masło stolo ve) v hurcie 8.10 —320, w detalu 3.40 —3 .80,
III gat. (masło kuchenne) w detalu 8.10 . Wiejskie po­
znuńskle w hurcie 2.90—8.00 zł. w detalu 8.20-3.30 zł.
Tendencja słaba. Śmietana kwaśna 22—24 proc w bur­
cie 1.40 zł za litr, w detalu 1.60.

NOTOWANIA WARSZAWSKIEJ GIEŁDY
PIENIĘŻNEJ

WALUTY: Belgi belg. 8928 88.85 . dolary ameryk.
52P.50 527, kanadyjskie 529.50 627, floreny hol. 293.02
Ifjjt, franki fianc 1H.30 17.80, szwajcarskie 121.95
121.15, funty ang. MJ7 26.11, guldeny gd. 100.20 89 80,
kciony czeskie 18.20 17 .40, duńskie 117.29 116.45, nor­
weskie 131.93 130.95, ezwedzkle 135.38 134.40, liry włoskie
L3 10 22.30, marki fińskie 31.61 11.20, niemieckie 125.00
121.00 . szylingi austr. £ -8 00 96.00, marki arebrne 132.00
126.00, Tel AV1V 26.20 25.90.

AKCJE: Bank Polski 107.00, Węgiel 26.25, Lilpop
52 50, Norblln 65.25, Obtrowlec 26.20, Starachowice 32.00,
Iluberbuscta 42.50. Tendencja słabsza.

POŻYCZKI POLSKIE w Nowym Jorku: Dlllonow­
ska 53.00, stabilizacyjna 74.50, dolarowa 60.00, warszaw­
ska 52,7/8, śląska 52.25 .

Komunikaty
Samolot na F. O. N.

W tych dniach Powszechny Zakład Ubezpieczeń
Wzajemnych w Warszawie wpłać:I na konto czekowe
Nr 6 Funduszu Obrony * arodowej zł 25.000,— z prze­
znaczeniem na zakup wojskowego samolotu szkolnego.

Zebranie P. Z . Z . w Katowicach-Załczu.
W sobotą 25 bm. o godz. 18 w sali p. fipyry przy

ul. Wojciechowskiego 42 walne zebranie Polskiego Zw.
Zuch. koła Katowice-Zalęże. O liczny udział prosi za­
rząd koła.

Kursy gospodarstwa domowego.
Od 1 października Tow. Polek rozpoczyna drugt

z kolei w b. r . szkolnym wieczorowy 3-miesiączny kurs
Kcspodarst^a domowego. Kuchnia urządzona według
najnowszych wymagań. Ilość miejsc ograniczona. Wpi ­
sy 1 Informacje w kancelarii szkoły Przysposobienia w
Gospodarstwie Rodzinnym Tow. Polek, Katowice, ul.
Francuska 12, tel. 328.74 w godzinach od 10—15.

Jubileusz 35-letniego pożycia małżeńskiego
I P. Jan 1 Marla Stan.k, zamieszkali w Katowlcach­

Zuwodzlu, Krakowska 16, nasi stall Czytelnicy, obcho­
dzą w dulu dzisiejszym o5-letnl jubileusz pożycia mał­
żeńskiego. Wydawnictwo „Polski Zachodniej" składa
Jubilatom najlepsze życzenia.

RADIO

KATOWIC
Piątek 24 września.

i

KATOWICE. Godz. 6 .0 Sygnał czasu, pleśń poran­
na 1 płyty. 6.18 Gimnastyka. 6.38 Muzyka z płyt 8 0Ś3
•lo 8.10 i od 11.15 Audycje dla szkńł. 11.40 Krótki reci­
tal 11.57 Syguał czasu 1 dziennik południowy. 12.1*
Wskazówki dla rolników. 12.25 Koucert. 15 .36 Porad­
nik sportowy. 15.43 Wiadomości gospodarcze. 16.00
Rozmowa k». kapelana Mlcbała Rękasa z chorymi.
1C.15 Recital wiolonczelowy. 16.45 „Na statku erai­
granckim" — reportaż. 17.00 Koncert. 17.50 „Wpływ
człowieka na klimat ziemi" — pogadanka. 18.15 Kon­
cert rozrywkowy. 18 45 Wiadomości sportowe. 18 .50
Pegadanka aktualna. 19.00 Koncert z Wystawy Radio­
wej w Wilnie. 19 50 Wiadomości sportowe. 20.00 Mu­
zyka lekka 1 taneczna. 20.45 Dziennik wieczorny. 21 .45
„Itodzlce t dzieci" — obrazek. 22 .00 Koncert wieczor­
ny. 22 .50—23.00 OstMtnl wiadomości dziennika wie­
czornego, przegląd prasy 1 komunikat meteorologiczny.

Sobota 25 września.
KATOWICE. — Godz. 6.00 Sygnał czasu, pleśń po­

ranna l muzyka ludowa. 6.18 Gimnastyka. 6.36 Muzyka
z płyt. 7.00 dziennik poranny. 7.10 Muzyka z płyt. -­
8.0-1 1 11.15 Audycja dla szkół. 11.40 Płyty. 11.57 Sygnał
czasu, dziennik południowy i wiadomości bieżące.
12.20 Życie k ilturalue śląska. 12 .25 Orkiestra mandoli­
nirtów. 13.00 Koncert życzeń 1 płyty. 15.30 Muzyka lek­
ka. 15 .43 Wiadomości gospodarcze. 16.00 Teatr Wy­
obraźni dla dzieci: „Baśń o tyslącnogim" — słucho­
wisko. 16.30 Z naszych pleśni. 16.50 Muzyka włoska.
17.50 „W borach Cisny" — pogadanka. 18.15 „Tortury
zwierząt na tle niezrozumienia i przesądów" — poga­
danka. 18.45 Wiadomości sportowe. 19.00 Muzyka lu­
dowa. 19.50 Wiadomości sportowe. 20.00 Audycja dla
Polaków za ju.alc „Polska Jesień". 20 .45 Dziennik
wieczorny. 20.55 - rzegląd pra^y rolniczej. 21 .05 Przed­
wojenne walce 1 piOBenki. 22 .00 Muzyka taneczna. 22 .50

23.00 Ostatnie wiadomości dz.enniua wieczornego,
przegląd prasy 1 komunikat meteorologiczny.

Odpowiedzi redakdl
8. L. Wilchtcif. Jeżeli Pan ma otrzymać" spadek,

te prawdopodobnie Jest on zapisany na majątku, a
spadkobiercy mają pierwszeństwo. Więc radzimy zba­
dać zapia czyli testament. W tfm wypadku koszta
zapisu na hipotekę będzie musiał ponosić spadkobierca.
Jeżeli dłużnik dwóch następujących po sobie rat nia
zapłacił, to będzie płatna naraz cała pożyczka. Wtedy

. wierzyciel może ściągnąć dług drogą przymusową. Wy«
I rok upływa po zapłaceniu spadku.

>'I. Km. 1:54/37.

Obwieszczenie o licytacji
Ogłaszam, źe dnia 27 września 1937 r.

• godzinie 11.30 sprzedam publicznie w
Katowicach przy ul. Mickiewicza 49 nastę­
pujące ruchomości:

maszynę do pisania, stół, 3 biurka, kasę
żelazną, fotel i 2 szaty.

Oszacowane na la.cz .:ą sumę f>50 sł.
Ruchomości powyższe ogląd«c można na

miejscu sprzedaży w czaa.e wyi*j ozna­
fzonym.

KOMORNIK SĄDU GRODZKIEGO

w Katowicach rewiru VI. (8571)

III. Km. 640/37.

Obwieszczenie o licytacji
Ogłaszam, że w poniedziałek dnia 27

września 1937 r. o godr. 11-tej sprzedam
publicznie w Katowicach przy al. Koper­
nika nr 9 nastcpuja.ee ruebomofel:

I. 1 pokój męski składający Hę z na­
stępujących przedmiotów: 1 biurko z
krzesłem, 2 foteli skórzanych, 1 kanapy
skórzanej, 1 szafy na książki (biblot.),
1 stołu okrągłego, 1 stolika do palenia,
1 szafy na próbki (czarnej), 1 lampy
wiszącej z 4 żarówkami, 1 krajobrazu
myśliwskiego w szerokiej ramie bron­
iowej 1 1 kobierca (2 1 1/2x3 i 1/2
mtr. )
II. 1 pokój jadalny składający się z
następujących przedmiotów: 1 kredensu
większego, 1 kredensu mniejszego, 6
krzeseł skórą wybitych, 1 zegara stoją­
cego, 1 kanapy z obudowanym, 1 le­
żanki z nakryciem 1 lampy stojącej na
podłodze z żyrandolem,

oszacowane na łączną sumą zł 1.470,— .
Ruchomości powyższe oglądać można na

miejscu sprzedaży 1/4 godz. przed rozpo­częciem licytacji.
(&572) DEJA, Komornik.

| POSAD POS2UKUM I

Krawcowa pierwszorzędna z nowo*
czesnvm kroiem Doszukuje pracy po
domach lub w magazynie Oferty do
Adm. P. Z pod . Pierwszorzędna"

(9209a)

I SPRZEDAŻE i

Niebywała okazja! Sprzedam w mbj
scowości letniskowej Zawoja dom /
5 ubikacjami (2 stólepy), kuchnia z
Przynalezrpościami wolne od zaraz.
Ogród owocowy \ warzyny. obszar
U)00 ni

3. W iadomość: Ludwik Maro­
na, Kraków, św Marfca 16 sklep.

Aparat fotograficzny marki . Ihauee
".

COfOpor, siJa 1,45. rom 10 X 15 cmi
futerałem statiw^m oraz z irrnymi
Przyborami, iest bardzo korzystnie
do sprzedania. Oferty do Adm. Polski
Zachodniei pod ..100 U .,ł

I MIESZKANIA 1ii
Mieszkanie 2- lub 3-pokodowe z ku­
chnia w Katowicach poszukiwana.
Oferty z podaniem warunków kie­
rowaćdoP.Z.podJ K.

Kino „ADRIA
"

Mysłowice
Przynosi na otwjrcie w drriu 24 września 1937 r

najwspanialsze arcydzieło polskie p. t.

„INACHOIt"
Przepiękny wzruszający dramat, który pod każ­
dym względem przewyższa najlepszy film za­
graniczny. — Premiera mt cały Górny Śląsk i

okolice.

Do te?o rewelacv:nv dodatek kolorowy p. tyi

Królewstwo Melodii

Repertuar HinotealM od 24 IX 1937
KINO CAPUOL
ul Plebiscytowa 3

KINO CASINO
Pierackiego 17/19

KINO COLOSEUM
3Maja7

KINO RIALTO
św. Jana 24

KINO SJYLOWY
Stawowa nr. 19

KINO UNION
3 Maia -5

ZIEMIA BŁOGOSŁAWIONA
Od soboty: DZIEWCZĘ Z PARYŻA

DOROŻKARZ NR 13
J. Andrzejewska, St. Sielańskj

MADAME LENOX
Georg Aleksander. Kenata Muell-^r

ATAK O ŚWICIE
Errol Flynn Kay Fraipcis

1. KSIĄŻĄTKO
2. TYLKO RAZ KOCHAŁA

1. W ZAMIECI ŻELAZA I OGnK
2. PANI MINISTER TAŃCZY

Nowo zbudowany wspaniały most imienia
Marszalka Edwarda Śmigłego-Rydza na
Wiśle we Włocławku, którego uroczyste po­
święcenie nastąpi w sobotę, dnia 25 września*

OLA PANI

Rewi najnowszych modeli kapeluszy.

mmmmmimiim

PENSJONAT
ŚLAZACZKA"
K. Mączyńskiej

WISŁA
Telefon Nr 66.

Otwarty
przei cały rok.

Ceny przystępne.

IIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIII

POKOJE

Pokoi umeblowany potrzdbny w Ka­
towicach. Wejście niekrepuiące Of.doPZ.pod„P". (9275)

UNIEWAŻNIENIA

Unieważniani zgubione świadectwo
przemysłowe na rek 1937. Span-dorf
Maks. Chorzów (92S2)

RÓŻNE

Lekarz - dentysta Baumgarten (z
I Berlina) przyjmuie Katowice, uli;a
Młyńska 5. Usuwanie bezbolesne. No­
woczesne laboratorium zębów R<iat­
gen, kwarcówka. Ceny przysteju*.

Podpis rfa Hiścle . WahJigemeiinschaft*
coifam. ponieważ wprowadzony zo­
stałem w błąd. W. Kowalczyk. Biel^
szowice. (92&2a)

Za długi moleł zony ElĄbłety z do.
mu Zawada, nie odpowiadani, lat
Machura Nowy Bytom (9234)

Sklepem
bez
wystawy

jest przedsiębiorstwo, które
nie ogłasza się za pośrćduict­
wern dzienników i czasopism.


